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Przesilenie b@i końca.
Przebieg rozmowy Korfantego z Naczelnikiem. - Sytuacja za 
leżną jest obecnie od K. P. K. — Przesileniem w Polsce zaj 

muje się geriiwie... Trocki

B6‘ iBJ>£NCI AMSRYKA&SCY W  POLSCE.

Kraków. (Pat.). Dziś przybywa do Kra­
kowa wycieczka 60 studentów amerykań­
skich, która następie udla się do Zakopa­
nego. .. .  I

SP O l KANIE L. GF.CRGEA Z POINCAREtt
§. giERPLlA.

Warszawa, (Tel.). (z) Daily Tele.gr. dor 
nosi, że spotkanie L. Goorgca z Połncarem 
nastąpi 5. sierprca br.

SKUTKI 1PADKU MARKS MEMiECjKJEJ.

/  Warszawa. (fTel.j). (d). Z Berlina dono­
szą, źe wskutek spadku marki nietniterlriej 
rząd Litwy kowieńskiej \/idział s;ę zmuszo­
nym podnieść tar yfg kolejową o lóu proc.

FRANCY a  ŻaDA KONTROLI FINANSÓW 
W NIEMCZECH.

Warszawa. |Tel.). |zj):. Prasa plaryska 
komunikuje, iż sprawy moiatoryum dla Nie­
miec nie będzie można dooóty rozważyć — 
dopóki nie zostanie w Niemczech przepro­
wadzona śpi sta I bezwzględna kontrola 
fmńrŁsów.

BUNTY W  ARiMU SOWIECKiEJ.

ParyżL \(AWji Wc:dJe ■ fanśesienlą z Sa­
turn, wybucal tam bunt w armii sowieckiej, 
złożonej z krajowi-ów przeciw'- wfadzpm 
bolszewickim.

P.jryż. rAYV). Z Rygi donoszą, że w gar­
nizonach sofwiedcibh stojąicych W pobliżu 
Kijowa wybuchły bunty.

fffggąSiaSEL-t.i'
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ł?-^ 3 P3 biurow e, s y p i a h j a d a l n i a  ara?.ko
3  Ź ib  S t a l l e  1 n:a kuch-nno, ro. łstratury, fo t e k  biu- 
r" ■ n t  s yi amsr^Jc, otom any, karnisi. i o ą „  krze- 
K t e  etc. -  nkitanloj u f irm y  S fB S Ł  S k o ,
I - Cng- nâ WBOWrwltJ N-i« 18S.,7

Olbrzymia domcnstracja Jntymonarchi- 
styczna w N.emczech.

Zam ordow a.iić Rathenaua w yw oła ło  
żyw io łow y  odruch party i lew icow ych  w 
Niemczech, które pod hasłem ochrony re­
publiki urządziły cały szereg demonstra- 
cyi przeciw  monarchistom. Rycina nasza 
przedstawia olbrzymi pochód demonstra­

cyjny niezawisłych socyałistów  i kornu^ 
nistów na ulicach Berlina. Demonstranci 
niosą tablice z charakterystycznym  napi­
sem : ,,Żądamy natychmiastowego areszto 
wartia Ludendorffa, 
richa“ .

Helf er ich a i Escb,°-

Dymisja gabinetu włoskiego.
RZYM. (Fat.) Izba uchwaliła vctum nieufności dla rządu 283 głosami przeciw 103. 

Za wyrażeniem v„tum g.osowaii nacjonaliści, agrrr jusie, demokraci i praw eowi liberalb 
O 1, godzinie wieczorem udał się prezydent ministrów do króla i przedłożył mu cymisję' 

Hallnetu.
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Przedstawiliśm y w czoraj, jak prawi­
ca w y  w olała dwa kroki ze strony Naczel­
nika Państwa: zrzeczenie się in icyaiyw y 
i zapow iedź ustąpienia. Czy dążeniem pra 
w icy  by to, względnie jest. sprow okow a­
nie kroku trzeciego t. j. faktycznego ustą­
pienia?

Na pytanie to m ożnaby szukać ^odpo­
wiedzi w  manifeście, który jeszcze w so­
botę w ydał blok praw icow y Czytać tam 
mcż,na zupełnie w y ra źn e , że .,stronni­
ctwa, które spow odow ały desygnacyę po 
sla Korfantego bynajmniej nie znrerzają 
do w yw ołania przesilenia na stanowisku 
Naczelnika Państwa1*. Po tej zapowiedzi 
manifest klaruje tieść  rozm ow y postów 
Posseta i F ederow icza z Naczelnikiem 
Państwa, z którejby wynikało, że Naczel­
nikowi państwa chodzi nie o osobę desy­
gnowanego, lecz o sposób desygnowania, 
oparty na mylnej intcrpretacyi t. zw- Ma­
łej, (krótkiej) konstytucyi. Otóż to jest pcw 
ni.e prawda, ale Naczelnik Państwa przy 
w ódcom  m :eszczaństwa m ówił coś więcej, 
a mianowicie wystąpił z propozyeyą do­
prowadzenia do porozumienia między 
w alczącym i partyami. To przemilczenie 
dosadnie charakteryzuje cają działalność 
praw icy  i jej agenta p. Fedorow icza, któ­
remu zachciało się imać pciitykLj.mcli i.ej, 
zamiast w  ciasnem kółku Kurkowego 
bractwa dbać c los m asta pow ierzonego

jego ptóczy. IJak  tu nie mają narzekać 
mieszkańcy b. Królestwa, że  wyuczeni na 
intrygach aastryackiego paihmentaryzmu 
posłowie z b. Galicyi rnącą wodę w kadzi 
narodowej.

Że ta działalność IMC. Pana Jana Kan 
tego uje jest w porządku tego dowodzi 
fakt, 2c potępiło ią własne stronnictwo po 
sła Federow icza. Konserwatyści krakow­
scy, którzy się p. Federow iczem  opieko­
wali i go instruowali wyrzekli się z nim 
snać wszelkiego kontaktu, jak tego dow o­
dzi choćby cnegdajszy artykuł w  „C za- 
sie“ , który wyraźnie pisze o straceniu bu­
soli w  stronnictwach centrow ych. Konser 
w atyśc®  krakow scy dawali te busole p. 
Fedorow iczow i, oij.Jednak wolał żaglować 
za wiatrem zaciekłości praw icow ej. Brak 
tej busoli odczuł też w innym zespole cen­
trowym , w* Zjednoczeniu ludow o-narcdo- 
wens .poseł Kamieniecki, który w -liś c ie  
w ystosow anym  do zarządu tej partyi zgło 
sił wystąpienie, m otywując tern. że Z je­
dnoczenie poniechało swej istotnej roli 
stronnictwa centrow ego, a, oddawszy się 
w służbę praw icy, przygotow ało grunt 
pod przesilenie państwowe. Brak busoli w 
centrum jest istotną przyczyną przew le­
kłości przesilenia.

Ten oportunizm centrowy przebija 
tulcie z przyjożenia ręki do ow ego wzmian 
kowanego jitż manifestu stronnictw desy­
gnujących p . Ko^ar-tego, który to marrl- 
fesfś przybiera poniekąd formę szantażu. 
Manifest, zaznacza, że sprawa co da upraw

nień Komisyi głów nej znajduje s ę  w ko­
misy i konstytucyjnej, i będzie niewątpli­
wie rozpatrzoną po m otyw ach zaś desy­
gnowań' ; p. Korfantego obietnica dążenia 
c o poi ozumienia. Zatem jeśli Naczelnik 
Państwa zgudzi się na rząd p. Koriantego 
(który zapowiadał głośno, że będzie bar­
dziej belwederskim niż Belweder) to pra­
wica go low a  jest rozpatrzeć uchwałą z 16 
czerw ca i m eże nawet ją usunąć —  tem- 
bardziej że już ch- ba nie będzie potrzeb­
ną! Czyli jak rzecz ujmuje jedno z pism 
w arszaw skich: Daj nain władzę a pój­
dziemy Ci na rękę**. I ta prawica, którą 
oburzało domaganie się przez Naczelnika 
"aństw a lojalności ze strony rządu teraz 
obiecuje i głosi, że będzie zupełme rządy 
spraw ow ać po myśli Naczehrka Państwa- 

Do różnych kroków nieprzyzw oitych 
obniżających pow agę państwa przybyw a 
znowu cynizm ludzi żadnych w ładzy i na- 
nowania i gotow ych  dla tego celu zaprze 
paścić najżywotniejszy interes państwa.

fM trafste ztate sr«U!H» 
s a  SfcarS PglTft!, % fsiśrSą
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PEE8ISC YT NO WELFSTYCZ1W  , VvTr.lv.sj 
NOWEGO".

Godło: YBNUS.

112 HI '“ r a n i

(Nowela),

Noweie przeznaczono do na­
grody czytelników. Rozstrzygnie 
glosowanie po ukończeniu druku 
nowel.

Wysoki zamek tonął w  mozaice słońca 
i cieni, rzucanych przez korony drzew. — 
Ustronna ławeczkę na daleko wysuniętym
cyplu pokrywał cień. Al; okno, wydęte
w  żywopłocie, pozwalało oczom napawać 
się bezgrancznym horyzontem łąk, pól i nie­
ba, patwiącym się w  oceanie rozedrganego 
światła.

Rozmowa miedzy nimi ne kleiła'Się: 
opadała cichła i znów wznosiła się ienivVo 
do skali monotonnej, znudzonej kcnwersajyi. 
On — przy swoich dwudziestu latach jedy­
nie pod terrorem ustawicznych nalegań i 
historycznych wybuchów zgadisał się cza­
sami na) wywalczoną zacięcie „randkę**. —  
Patrzył na zegarek i czekał, aż obiadowy, 
czy  inny pretekst pozwoli mu wstać i w; ó— 
clć. Ona — przy swoich hliżkb czterdziestu 
wiosna cli panieństw a nie mówiła wiele, alb 
tern więcej — odczuwała. Wśród westchnień 
i przyciąg na temat j,pierw azej i os ta; n:e j“ 
miłości w  życiu patrzy'a pokornie w  oczy

złowionej, lecz hardej ofiary. Twierdziła, 
te takie m lezące ramię przy ramieniu daje 
jej szczęście i radość. Ja,k daleko sięgały 
jej istotne pragnienia — któż może od­
gadnąć?

Chwilami jednak dyaiog ożywia! się — 
przybierając zgoła zdumiewające formy. —

Z jednej stromy’ padały szepty7 utegło i 
bolesne, z drugiej, słowa buntownicze, ostre, 
tnące!, iak bicz.

— Dlaczego wczoraj nic przyszedł?
— Kto nie przyszedł?
— A —  on.
— .Falki — on?
— tKo ty....
— Wypraszani1 sobie wszelkie „tyfca- 

nfe“ . SJkąd ja właściwie przychodzę do ta­
kiej poufałości ze strony nam?!

— Już dobrze, dobrze. Więc dlaczego 
ran nie przyszedł?

— Bo byłem w  kinie.
— A z  kim?
— 'Co to panią może obchodzić! Zresztą 

Owszem. Z jedną panną.
— Znowu! Czy z tą samą?
— -A choćby z inną! Czy pani mię wzię­

ła w  monopol? Co zą pretensye ciekawe! 
Byłeni z narzeczoną.

— N b, t o  nieprawda. Pan s ;q  nigdy nie 
ożeni.

t-hD lutego, że się pard tak podoba?
— iA jutro przedzie?
— Kto?
— No — pan.
— Jutro nie mami czasu, ani pojutrze', 

ani....
— Już się zaczyna! Ja przez pana dziś 

całą noc nie spałam. Ja mam gorączkę.

— Niecił pw.ni idzie diu doktora.
— I głowa mi wprost pęka. Czuję, że 

umrę i to wszystko przez pana! Ja się
zabiję!

—- Wie pani — możeby to i dobrze by­
ło?  Życie dla pani jest jedną męką i udręuąj, 
wszak prawtila? (Niechby więc śmierć litoś­
ciwa przerwała raz to pasmo łzawej wegc- 
tacyi i przeniosła panią tam, gdzie n /m a  
smutku, ani goryczy, gdzłe an ołlci tak pbkh 
n!e śpiewają. 'Moiże tanu znajdzie pani ów  
ideał, któryby potrafił płacić wzajemnością 
za skarb ofiarowanych uczuć, nie tak, jak 
tutaj. Jakże się pani ten projekt podoba?

Następowało milczenie zjrtjne i groźne. 
Alo bttiza, zamiast strzelb piorunami,’ roz­
pływała się w  rzęsistym tuszu ciepłych łez. 

i — Jaki pan n edobryj, jak strasznie nie- 
; dobry. Jabym. całą- wieczność siedziała u nóg 
' pana. Wszystkobym dała, czcgoby tylko za­
żądał. Ale czemu tak okrutne m ówić?! Co 

[ja wT.ua, że taki ładny, źe muszę pamiętać 
i meczyc się i nie spać...

— Istotne wygląda pani fatalnie, nawet 
jąa swój wiek poważny niezwykle staro. —
Dlaczego pani właściwie nie wyszła dotąd 

t zarnąiż?
— O, już ją wiem, co ran myśli! Pewnie 

| znowu coś na mnie na plotkowały. Ale to
wszystko nieprawda. Właśnie tamtego roku 
jeden., starał sic o  mne.

— Mo — i? \
— Ja go nic chciałam. Owszem, przy­

stojny był. Ale ja jednego tylko w  życiu.., 
naprawdę,..

(Dok nastj
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Teatry polskie 
w Miśnia

U biegłych dni bawił we L w ow ie dy­
rektor polskich teatrów w Wilnie, p. Hen­
ryk Cepnik. Korzystając z m iłego spot­
kania, uDrosiiem go o interwiew.

Sadzę, że zainteresuje to naszych czy  
telników, gdy dowiedzą się, że z zapałem 
odbyw a się teraz cdruszczanie i odniem- 
czanie Wilna.

T o crdnie położone miasto, które on­
giś tak gorąco ukochał ostatni z Jagiello­
nów król polski, Zygmunt August, wyposa 
żajac je przv pom ocy najznakomitszych 
architektów (przeważnie w łosk ch) w bu- 
duwle, wzbudzające po dziś dzień podz w 
znaw ców , -— to miasto niewygasłych tra 
dycy i i tak bardzo drogie sercu polskiemu 
wrarte jest, abyśm y tam pielgrzymowali, 
jak do nrejsca świętego.

Kiedyś obszernie o samem Wilnie i 
życiu w tern rrreście napiszę, bo są to rze 
czy  niezmiernie ciekawe. Dziś pow tórzę 
tylko to, co o teatrach polskich w Wilnie 
powiedział dyrektor 'Henryk Cepnik.

'Publiczność teatralna w Wilnie przy­
zw yczajona jest do dobrego teatru. Za rzą 
dów  rosyjslrch  by l tam w zorow y  teatr, 
oczyw iście rosyjski. Podczas okupacyi 
Niemców, którzy przybyli do Wilna we 
w/rześnin 1^15 r. i pozostali w tern nreście 
aż do listopada 1918 r. zachw ycając się je

K. Homer Ing.

To i owo o racjonalnem 
wychów aniu.

Rozebrana przez wrogie państwa Polska 
drugi}, drugo jęczała w pętach potrójnej nie­
woli, aż wreszcie — cudownym- zbiegiem o- 
koliczności — z pęt tych uwolniona, zaczyna 
s :ę odradzać i nowe sobie gotuje życie. — 
Wszakże ogólnem naszem byłoby pragnie­
niem, by (Polska nasza zajęła najpierwsze 
miejsce wśród państw EuropyCby -'wszystko 
w  niej było najlepsze i najpiękniejsze, by 
w niej jak najrychlej zakwitnął, wielki prze 
inysł i handel, by zajaśniała nauką, puezyąt 
inuzyKa i sztukami pięknemi, by się odzna­
czyła nawyższą kulturą.

Wszystkie te właściwości, będące na pe­
wne gorącem pragnieniem każdego rzetelne­
go Polaka, muszą być jeszcze przez poje­
dyncze grupy ludzi wyrób one, to też stoi 
przed nami ogrom pracy w  każdym kierun­
ku. Każda znów praca wymaga od człowieka 
siły i zdrowia, zdrowie, to każdemu z nas 
bez wyjątku jest niezbędnemu a polega je­
dynie i wyłącznie na »dpow'ednem wycho­
waniu. /

Czy to .człowiek bogaty, lub ubogi, czy 
inteligentny lub mniej inteligentny, czy uro­
dzony w' pałaóu lub ubogiej chacc, każdy 
powinien wyróść w zdrowiu,>a i pierwsze 
toż zasady życia hygienicznego wymeść po­
winien z domu rodzctelskiego.

go zabytkami I poiożeniem, gryw ały dwa 
eatry oiem ieck:e, w jednym dramat, a w  
rugim operetka, czasem także i opera. 

Tak jeden, jak i drugi teatr dbały o w "s o -  
ći poziom artystyczny każdego przedsta­
wienia. Oc.zyw ‘ścic, że głównie uczęszcza 
’ i do tych teatrów Niemcy i Żydzi, a tak­
że Rosyanie

(Żydów  jest w  Wilnie około 60 pro­
cent ludności. Ci dzielą się na syonistów, 
ta oHodoicsyjnych, na Rosyan, wyznania 
noiżeszow ego, na N 'em ców  wyznania 
Mojżeszowego i na Żydów -R olaków ).

—  W  jakich-iże warunkach rozwijał 
■ię teatr polski w  pierwszym  roku sw ego 
stnienia, gdy w Wilnie nastały polskie 
■ządy —  zapytałem dyrektora Cepnika,

—  Zadanie miałem bardzo trudne —- 
brzmiała odpowiedź. — ;W warunkach ma 
;o sprzyjających trzeba by ło  postawić te­
atr na takiej w yżynie artystycznej. abv od 
■azu pozyskać najoporniejszych. Nieinożli 
wością okazało się angażowanie pierw ­
szorzędnych aktorów i należało liczyć tył 
ko na ich gościnne występy, do których 
aprzedmo musiałyby bvć przygotowane 
sztuki. Ale udało mi sie zebrać enssemble 
Istotnie w artościow y, przyczem  do staty­
stowania w  wielkich sztukach jak „D zia­
dy44,' „Sułkowski14. „W yzw olen ie-4 miałem 
Jo dyspozycyi aplikantów i aplikantki ze 
szkoły dramatycznej, założonej przy te­
atrze polskhn. Na tę szkołę zw róciłem  
baczna, uwagę od pierwszei chwili, rozu-

Zadaniem musi być troskliwych o los 
dziecka rodziców, dać temu potomkowi prze 
dewszystkiem zdrowie, bo zdrowie jest naj­
większym skarbem, jaki sobie człowiek, zdo­
być może, jest silną podporą całego życia, a 
nie jest wcale tak trudnom do zdobymu, jak­
by się zdawałnj, bo sedno jego leży w cd- 
powiednem wychowaniu.

Jak to wyclrowanie — i to wprost od ko 
łebki wyglądać winno, starać s.e będę 
w krótkich słowach przedstawić. Pierwsze 
zasady to czystość, powienze, ruch. Widzi 
się często dziecnę, poAija. ami skrępowaną, 
lezącą, a często płaczącą. Dobrem być mo­
że tajkłe skrępowani}, kiedy dziecko spi; 
skoro się jednak zbudzi i instynktownie pra 
gnie jakiegoś ruchu, winno być zaraz z pęt 
zw o’uiotie. Wówczak^zacrznie poruszać nóż­
kami i rączkami, przyczem w mchach tych 
trzeba mu pomagać, a ile możności też nogi 
ręce i cale ciało należy delikatnie, ale do­
kładne wymasować. Masowanie takie nale­
ży  stosować codziennie — choćby po dwa 
i trzy razy dziennie. Masowana winny sie 
odbywać zawsze w kierunku do serca. Obok 
tego musi się dziecko już od najmłodszego 
w.eku przyzwyczajać do powietrza; już po 
trzech czy  czterech miesiąćach winno dzie­
cko po dwie i trzy godziny przebywać ua 
powietrzu, bez wzg^du na aurę, a przy 
pięknych, ciepłych, słonecznych dniach1* skoro 
sie znajdz.e w jakimś parku lub ogrodzie, 
należy je zupełnie rozwinąć i dać słońcu i 
powietrzu zupełnie w olny przystęp dk> ’Cgo 
ciała. Najw ażniejszem pożywieniem ciała jest 
lian z świeżego powietrza, które człow ;ek 
chłonie ule tylko nosem, ale i całą pbwiorzr 
chnią swego «fclL  Tak tedy kąpiel 1 maso

jm ejac, że dbać należy o powiększenie ze- 
jspoiu aktorskiego nowemi siłami, a te zdo 
byw ać tylgo można teraz tą drogą, bo z 
powudu otwarcia kilkunastu now ych te­
atrów w  Polsce, zapotrzebowanie aktora 
znacznie w zrosło i teatry w yryw ają so- 
b:e formaln e co lepszych aktorów.

—  Jakież sztuki wystawiał dyrektor 
w minionym sezonie?

—  Oprócz W yzw olenia44, Sułkowskie 
g o '4 i „D z adów “ , dałem z wielkiego reper 
praru „Kordyana44 (14 spektakli) „O ilę “ 
Rostanda wreszcie „Oeldhaba44 a bvło to 
iubćeuszowe przedstawienie. (W  roku 
1822 ukazała się na scenie lwowskiej pierw 
sza kom edya Fredry). W ystaw łem  też 
Rydlowski dramat , Zygmuyt August*' —  
Jubileusz Moliera uczcił teatr po^ki w 
Wilnie wzorow ym  przedstawieniem ko- 
medyi „C hory  z urojema44.

— A ze w spółczesnego m odernistycz­
nego repertuaru coście wystaw iali?

—  Brałem sztuki, które w innych te­
atrach polskich zyskały powodzenie. A 
w ięc „C zysty interes44, W ierną kochankę44 
.Bolszewikóyy44.

—  Jak miarkuje, uwzględniał dyrek­
tor głów nie nedćptyy narodow y, a z tno- 
dernych autorów polskich.

— O czyw iście! Ambicvą moja wskrze 
sic także mało dz'ś znane kornedye daw­
nego polskiego repertuaru, Z tego cyklu 
wystawiłem „Karpackich górali44.

—  Czy miasto popierało usiłowania

wanie należeć muszą du zabiegów codzien­
nych. a wynoszenie na św eże powietrze do 
prawie codziennych.

Drugim stadynm w  rozwoju dziecka jest 
uźywame już nóżek do chodzenia, a rączek 
do darcia wszystkiego. Nie należy mu bro­
nić niczego, owszem ćtas-tar czać mu do tego 
stosownych przednrotów — wszak są to u 
dziecka początki próbowania swoich sil.

W tym już czasie trzeba dziecku dawać 
sposobność zmęczenia się takiego), ktćrebv je 
zmuszało do pogłębienia oddechu: Chodzi tu 
o odżywienie i rozwój płuc. Płuca nasze są 
jakoby dwie wielkie gąbki, zamieszczone 
v/ kkuce p'ersłovrej, a jeżeli marny dbać o  
ich zdrowie, to musimy je całe należycie po­
wietrzem odżywić.

Zwyczajne płytkie oddychanie^ zapełnić 
może .Dowietrzem zaledwie 1/3 płuc, reszta 
płuc i cli szczyty pozbawione są odżyw­
czego powietrza, a nam chodzić musi, aby 
sie oowietrze dostawało 'do najdalszych na­
wet komórek płucnych i tlenem je odżywi­
ło. Znięczeme spowodować musi bezwiednie 
głęboki oddech i cel będzie do jawnego sto- 
pn"a osiągnięty. Skoro dziecko zdoła iuż zro­
zumieć rodziców, na1 rży ]e uczyć głębokie­
go, powolnego, spokojnego oddechu i takie­
goż wyddechu, a zabieg ten parę razy dzen 
nie po p«irę minut powtarzać.

(Dok. nast.)
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dyrektora? Miałeś dyrektor jaką subwen- 
eyę?

—  Niestety, miasto nie subwencyonu 
je teatru, a!e ściąga jeszcze podatek za lo 
kal, w'odę i światło oiaz bilety. W  ubie­
głym  sezonie ściągnięto podatku przeszło 
10 milionów marek. Obecnie przewiduję 
20 milionów. Jest to tern dziwniejsze, że 
takie Grodno daje teatrowi polskiemu 
gmach bezpłatnie, a oprócz tego subwen- 
cyonuje teatr sumą 1 i pó} miliona rocznie.

Dostaję rylko subwencyę rządową na 
prowadzenie szkoły dramatyczny j,

— Jakieiż osiągnięto wyniki w te] 
szkole?

—  Do popisu stanęło w czerw cu br. 
22 osób. W iększość ich lo saidenci j stu­
dentki uniwersytetu. Kurs aplikacyjny w y 
kazał nadzwyczajnie dużo szczerych ta­
lentów. Popis zyskał uznanie w sferach 
miarodajnych a obiecuje sobie w dalszym 
ciągu rezultatów o wieje przew yższają- 
cycli pierwotne moje oczekiwania.

—  C zy  skompletowany iuż jest per­
sona] na nową kampanię teatralną?

—- Owszem i Personal w dramacie 
mam dość liczny. Składa się z 38 osć b. 
Kontrakty już podpisane. Szkoła tmlikacyj 
na dostarczy mi także kilka sił do przed­
stawień eksperymentalnych. Prow adzić 
zamierzam dwa teatry „Polski ‘ i Pow ­
szechny" dla przedstawień dramatu. Prócz 
tego operę i operetkę.

—  1 znalazł dyrektor odpowiednie ło­
jenie ?

— O w szem ! Teatr wielki gryw a na 
Pohulance, P ow szechny grać będzie w 
dawnym gmachu ratuszowym. Tu będzie 
reperuar popularny. Opera i operetka w 
posejmow'ym gmachu.

—  A jakież preygotowmł p. dyrektor 
sztuki na now y sezon teatralny?

—  W e wrześniu odbędą się w Wilnie 
jubileuszowe uroczystości poświęcone pa 
mięci Moniuszki i Syrokomli. Teatr wystą 
pi z jubileuszowem przedstawieniem „Hal 
ki" siłami Wilna, Lw ow a i Poznania, 
trzech miast kresowych. Dla uczczenia zaś 
OT) rocznicy śmierci Syrokom li w ystaw i­
my „CliatKę w lesie", mato znaną sztukę 
tego poety. Sezon dramatyczny rozp ocz­
nie sie 8. września „Ślubami panieńskiem' 
Liedry Potem pójdą „Czarny Zaw isza" 
S łow ackiego i „G ody życia" Przybyszew ' 
skiego. Z repertuaru salonowego w ybra­
łem na razie arcykom edyę Sardou: „R o z ­
wiedźmy się".

—  Czy dyrektor zabiera narn ze Lwro 
wa jakich aktorów ?

—  Jedyw e Jerzego Rygiera do ról 
charakterystycznych. Chciałbym także po 
zyskać dyr. Frąezkow skiego na reżysera 
teatrów polskich wr Wilnie.

—  Któż prowadzi administracyę tea­
trów wileńskich?

— Dotychczas administracya spoczy 
wała w teku p. R ychłow skiego. Lecz z no 
wym  sezonem obejmuję sam adm.ir.istra- 
cyę.

—  C z y  nie zawiele p racy ?
— Będę miał trzech reżyserów , a re­

pertuar układam na kilka miesiecy na­
przód. Już dzisiaj mam w ytyczon y  plan

kampanii teatralnej na cały niemal sezon, 
a repertuar ułożony na pół roku

—  O, tak! W iem , że umie dyrektor 
pracow ać intenzywnie. Ż y czę  dużo po­
myślności.

Temi słow y pożegnaliśmy się.
K.

BBS5S

Z kraju.
Krynica, w lipcu.

(M.) Perła wód polskich —  Krynica— 
również i tego roku świeci swą urodą, zna­
komitością wód i kąpieli.

Sezon w całej pełni, liczba gości do­
sięga cytry 7000, używ ających kąpieli jest 
;d| ponad 4500.

Zjechała tu cała Polska, niestety —  
tylko sfera najbogatszych może sobie po­
zw olić na w 'ygodny pobyt, i nie dziw', że 
oprócz kilkunastu rodzin z obywatelstwa 
i zamożnych w yższych  urzędników, nie 
ma tu nikogo z klasy średniej, z sfer inte- 
ligencyi, pracującej umysłow'0, natomiast 
jak wszędzie —  tak i tu wiele rodzin ż y ­
dowskich i to nie tylko ze sfer bankier­
skich lub przem ysłow ych, ale przeważnie 
drobni kupcy, szynkarze itp. Znać że stać 
ich na to!

—  Ze Lw ow a oprócz tych ostatnich 
jest mało osób, bawi tu b. delegat dr. Ga­
łecki, dr. Mikołajski, prof Reich, kilku ofi 
cerów', wśród których mjr. Ki.nstlei, m j;. 
Zygm untowicz z żoną i wielu iinneh.

Zespół teatralny, nader udatny. D y- 
rekeya spoczyw a w ręku dvr. Cudnow- 
skiego. reżyserem  jest nasz ulubieniec 
Adwentowicz, są pp. D obrzańscy na go­
ścinnym występie, by u pp. Barwuńska, Ju 
stian i Szkudelski.

'I eatr stale przepełniony. Koncertował 
tu znany pianista p. M iczałowski i deklam. 
Ruszczycćw-na, była również p. Rychte- 
rówiia, która urządziła —  znane w ieczory

Są pisma codzienne ze wszystkich 
dzielnic ksiąsżki i ilustracye.

To wszystko jednak maleje —  wrnbec 
szalone: drożyzny.

O ile bowiem  ceny w pensyonalaeh, 
wynoszą za mieszkanie i stołow.anie do 
5000 m. dziennie od osoby, to o tyle jest 
to zrozumiałem, że dow óz jest trudny i 
kosztowmy (koleje —  poczta), natomiast 
na miejscu nie ma ani mleka, ni iarzyn. je 
dnak, ceny te w stosunku do waluty przed 
wojennej są dość względne (przed wojną 
utrzymanie wy nosiło od 7 do 10 koron 
dziennie). Trudnem jednak jest zrozumieć 
dlaczego —  rząd podniósł cenę biletów 
kąpielowych do 3000 mp, (za borow inę) i 
1500 mp. (za mineralną), podczas gdy ze ­
szłego roku kosztowała borowina 500 mp. 
a mineralna ,K>0 mp.

Skutek jest ten. że borowdny nie uży­
wają w całci wydatnośei i od godziny 
1-szej już nikt prawie jej nie używa nato­
miast każdy chciałby wziąć przynajmniej 
mineralne kąpiele, co  znów utrudnia naby 
cie biletów.

A nabycie biletów —  to walka nieła­
du! Przypomina to ogonki wojenne i w'al- 
kę o „magistracki" chieb lub coś podobne­
g o ! Porządki: nie ma żadnego —  ażjotaż i 
„czarna giełda" króluje —  kasy trzymają 
się ściśle godzin urzędow ych —  a natural­
nie —  protekeya —  jak m oże nigdzie-— 
indziej.

Pumimo, że zarząd zamierza przysną 
pić do budow y dalszych kilkuset kabinek, 
do wybudowania Zakładu kąpielowego na 
czas zimy, co  wartość Krynicy podniesie 
w dwójnasób, mnno przystąpienia do bu­
dow y bulwarów  nad Słotwinką i mimo 
wielkich zamierzeń na przyszłość a du­
żych  dochodów  już obecnie —  zdaniem 
naszem, rząd, jako w łaściciel K rynicy —• 
najlepiejby uczynił, gdyby  w ydzierżaw i! 
jakiemuś np. konsoreyum lekarskiemu, któ 
re przy udziale p-y walnego kapitału po­
stawiłoby Zakład ten na stopniu takim, ja 
ki konieczny jest, by  publiczność polska’ 
mogła pod każdym względem korzystać 
z rodzimych m uisc kąpielowych.

Niech mi wkońeu będzie wolno za­
znaczyć. że wśród kilkudziesięciu will ł 
pensyonatów' —  pierwsze nuejsce zajmują 
zakłady dyetetycznc dr. Skórczew'skiegc\ 
które nie tvlko. że jako leżące w centrum 
i urządzone w każdym kierunku z najwięk 
szym komfortem, ale dzięki w łaścicielow i 
dr. W Toldow i Skórezewskieniu stały się 
regulatorem cen, utrzymanie bow iem  
wraz z mieszkaniem, światłem e ’ektrvcz- 
uem. obsługa itd, wynosiło 4.500 mk. dzień 
we. kiedy inne pensvonatv pobierała i 
5000 mk. a stale utrzymanie tej ceny i nie 
liczenie się z dążeniami umvch do stałego 
^odniesienia cen —  utrzvmuie w całej Kry­
nicy —  m m ejwiecei regularna cenę od 4500 
do 5000 mk.. co jako przysługę —  podno­
szę z uznaniem.

frautraterii.
Koszta wydaw nictw a w zrosły  znowu 

znacznie (now a podwyżka płac zęcerskich 
druku, papieru, elektryki, gazu i wspófpra 
cow ników  redakcyjno-adm inistracyjnych). 
Inne w ydaw nictw a prenumeratę już pod­
w yższyły. W ydaw nictw o „W ieku Nowre- 
go" jednak podw yższa ją naszym stałymi 
prenumeratorom na 900 r.fp. miesięcznie 
dopiero od i. sierpnia 1922.

Z b i e r a  c i e  z i o t o  \ s r e b r a  n a  
S k a r b  d o l s k i !
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W krainie głodu i nędzy.
Brak wszelkich a^tykułóvv spożywczych. - Ludz;e 
umierają z głodu na ulicach, - Głodne dzieci 
włóczą się jak psy. - Sm grę w męczarniach - 
Szpitale zamknięte. Trupy leżą całymi tygo­
dniami na ulicach. - Jedzą je szczury i ludzie.
(b) Delegat genewskiego Komitetu Po­

m ocy dla głodującej Rosyi p! Lubersas pow­
rócił niedawno z Ukrainy Sowieckiej, opisuje 
wstrząsająco sceny, rozgrywające się w tej 
krainie głodu i nędzy bolszewickiej, - -  Oto 
w Kijowie

brak wszelkich artykułów spożywczych

dla utrzymania uchodźców, którzy czekają 
na dworcu kolejowym zmiłowania pańskiego

tunie c;ą z głodu w najckrogMr&jszy sposób.

W Charkowie, który jest s'ed/ ibą ukraiń­
skiego rządu,

głodne dzieci włóczą się jak psy po ulicach' 
miasta^

Na dworcu w  Charkowie zbiera sie codzien­
nie rzesza ucnodźców licząca

7000 do sOOO osób,

która daremnie wyczekuje pomocy. Z po­
wodu braku środków leczniczych

wszystkie szpitale są zamkniętą.

Podobnie dzieje się w Odessie i wzdłuż, linii 
kolejowej Charków—Odessa.

Trupy leżą całymi tygodniami na ulicy

dopóki icli nie wrzucą do wspólnego grobu, 
Wiele trunów przed pochowaniem

zjadły szczury a nawet ludzie.

■Cała przestrzeń między Odessą a Połtawą, 
Hukają się po pustych wagonach bez żadnej jlujpIgEfcsBffl? ongiś ua Ukrainie, przedsta-
opieki, zdane na los opatrzności. W  rezulta- j v/ja ^ i ś  obraz najstraszniejszej nędl/.y.
‘cie wszystkie prawie upadają z wyczer- '<
pauia i j Ola za,U-.rdla śladów, bandyci spalili zwłoki

umierają wśród straszliwych męczarni, fi zabitego kolegi.

Oficer rosyjski hersztom szajki 
bandyckiej.

Dla zatarcia -aladów bandyci spalili zwłoki zabitego
kolegi;.

(lep) Od paru tygodni grasuje w  okolicy 
Lopattyiia szajka baU'dyokla,’,kt'ó!'a dopuściła 
się już szeregu napadów lubuukowyoh na 
nreszkańców okolicznych, wymykając się iir 
stawicznie z rąk policyi.

Na czele tej ; szajki stoi

były oficer rosyjski,

ukrywaięjcy^się jpdg nazwj&ktem Mątyana 
MaJczew'skiego. ,vel Gwidona Leszczyńskiego 
me władający-nawet dobrze językiem pol- 
sfermji a poszukiwany za liczne napady ra­
bunkowo w  okolicy RadziechoWa.

Członkiem tej bandy była także kobieta,

niejaka Marya Biłep, która'"W napadficlr gra­
ła v ażną, rolę, bądztp sitoiaię na suazy

w czasie rabunku bądź też- wy\vab'ając lu­
dzi z chaty zamkniętej, by umożliwć ban­
dzie wtargnięcie do domu.

Litania ty'cli napadów jęst długa. Oto 
najważniejsze z nich:

W  Dinytrowie napadła Landa na dom 
Estery Flasch 'i syna jej Lcjzora. O godzinie 
2-gfbj w nocy,

zapukała óo okna kobieta i zażądała 
sprzedaży wódki.

Gdy Lejzor otworzy! jej .-drziwi, kobieta 
weszła do środka, a ża nią bandyci, zbrojni 
w karabiny. Zrabowali w  chałupie ire wiele. 
Trochę gotówkf, ubrania i papierosów.

Innym razem taż sama banda napadia

w Hucie Sjaktennoi

pod Kłodzkiem na dom Wasyla Seiidziuka ś 
zrabowała różne rzeczy, wartości kilkuset 
tysięcy marek.

Kiedyindziej znów wpadli

do szynkarki

Leji Majer w Stolpinie. Spał tam właśnie 
robotnik Michał Ruczkiewicz z Łopatyna. —

Jeden z bandytów położył mu lufę karabinu 
do czoła,

robotnk chwycił ręką za iuię,

by obronić się przed napadem i w  tej chwili 
na dl strzał, który jednakowoż musnął go 
tylko w czoła.

Bandyci ustawili następnie wszystkich 
domowników w kącie, sami zaś splondro- 
wali dom. zabrali trochę gotówki i rzeczy, 
ipoczem .zbiegli w lasy.

Jeszcze później, jeden z  członków ban­
dy, ubrany z rosyjska, i w  kożuszku hucul­
skim, obrabotwał na drodze Majera Kocha 
pod Zaleszczykami.

Dramatyczny przebieg

m:al ostatni napad rabunkowy tej szajki, po­
pełniony przedwczoraj.

Na drodza z Konstantynówki do Rekfir 
tbcc 5 bandytów napadło o j godzinie 9-te 
■wieczorem kilku kupców a to: Mojżesza Klin 
gera, Józefa Frostiga i Mojżesza Guttermana 
z Rek1 na i zrabow alt im około

400 tysięcy marek i 3 konie z wozem.

W  czasie szamotania i rabunku jeden 
z bandytów strzelił do Klingera, raniąc go 
■w r?kę. Lecz

kula bandycka, zraniwszy kupca, ugodziła 
drugiego bandytę., kładąc go trupem i«a 

miejscu.

Po takiej przygodzie cała szajka ban­
dycka zbegła. Na miejsce czynu wysłano 
2 wywiadowców, miano też wysłać psa
policyjnego.

Lecz cóż się dzieje?
Oto bandyci, obawiające się, by trup za­

bitego kamrata nie dostarczył poszlak do
wyśledzenia mnych! członków bandy, wró­
cili na miejsce czynu,

zdołali dobrać się do trupa towarzysza 
i spaliii go.

Wiadomość o tern przyszła wczoraj po- 
polndtfu, właśnie' w  chwili, gdy na miejsce 
miano wysłać psa policyjnego.

Niemniej przeto bapda niezawodnie! • 
wpadnie w  ięce władz bezpieczeństwa 
wraz z swym hersztem - - zbójagą, który 
był ongiś błagorodnym oficerem armii cara 
Mikołaja II.
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ZAGRANICZNYCH DLA PAN H  
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Przesłodkie nogi pajaca.
(kp) W ulice Jagi-llońskitj aresztowano 

wczoraj osobliwą trójkę, która zarabiała na 
życie

sfodklcm ryzykiem jarmarcznem

Mianowicie Warszawiak Paweł Abram- 
czyk, wraz z swą połowicą Zofią, dobrali 
sobie do pomocy Stanisława Kiszaja z O e 
ska pod Z oczowem i w lekki sposób du­
rzył' wieśnia' ów.

Mając bowLm koncesję przemysłową z 
Łucka na sprzedaż cukierków i grę w cu- 
ki rki,

jeździli po jarm r  ach i targach m iścin 
małopolskich

i zwabiali wieśnia ów, obecnych na targu., 
do bardzo ciekawej gry ,,w kiczkę".

Na tabelce podłego cu iru, cw niętego 
w papier, był z jednaj strony pajac. Tą 
stroną kładło się pod spód, poczem po kil= 
kak otnem obróceniu grający chłop, ki Jry 
postawił nieraz kilkaset marek, ciągnął za 
jeden róg.

Jeśli złapał za ten róg, gdzie były negi 
pajaca, przegrywał swe pieniądze, jeśli zaś 
szczęsny los

wsadził ma głową pajaca w rękę

wygrywał ten właśnie podły cukierek w 
papier owinięty.

Ponieważ ta „szpekulac’a“  jakoś nie 
bardzo podobałaś się policji, bo ryzyko w 
niej wielkie dla gracza, a wygrar.a m ia  — 
aresztowali wszystkich troje aż do w ja ­
śnienia tej cukierkowej n.ejasności, która 
nadzwyczaj śm e.dzi n., dozwolonym haza - 
dem.

Nieszczęśliwa kamienica.
d o ! W  kamienicy przy ul. Legionów 33 

mieści się-w  podwórzu Kantor wymiany — 
który pośrednio jest utrapieniem całej ka­
mienicy. Do kantoru bowiem pclmją się 
przez cały dzień masy czarnogieldziarzy, 
uniemożliwiając komun^kacye w kamienicy, 
która ma dlośe żyw y ruch, gdyż mieści się 
w niej dentysta i fotograf.. Delegacya loka­
torów tej kamienicy interweniowała już na 
policyij, lecz czarna giełda nie wicie sobie 
z tego robi. Falanga wahtciarzy spływa tu 
z całego Lwowa i zapycha sień i korytarze 
tak ssczeinio, ża poprostu przecisnąć, się nie 
można. Może polieya zaglądnie czasem .do 
tej kamienicy? Opłaci się to z pewnością, 
ho i lokatorzy .wdzięczni będą i skarb pań­
stwa zasili waluciarzy.

Ze spraw m ejsHch,
(!!) Tygodniowemu posiedzeniu Magistratu 

w dniu 18 bm. z powodu czterotygodniowego ur­
lopu prezydenta, m. Józefa Neumanna przewodni­
czył wicr-pr. m. Ob,rek.

Przyjęto do wiadomości preliminarz budżetu 
administracji teatrów miejskich za rok 1022/23. 
wynoszący w dochodach i wydatkach sumę 761 
milionów 800 tysięcj' marek.-

Przedstawiono wniosek na podwyższenie taks 
cmentarnych, a mianowicie: za nienaruszanie
grobów ziemnych, za miejsca pod grobowce, za 
miejsca do stawiania pomników, za oględziny 
zwłok, za zmianę cmentarza, za opłaty konduk­
towe, za pokładne, za wybór miejsca oraz za dar- 
nowanie grobów.

Uchwalono przedłożyć Kadzie m. wniosek 
przychylny w przedmiocie próśb 12 petentów o 
przyjęcie do związku gminy m. Lwowa.

Udzielono konsensy: a, na budowę stajni przy 
ul. Borkowski cli; b) na oaDudowę domu przj' ul. 
Cebulncj; c) na budowę stajni i szopy przy ulicy 
Złotej (bracia AlbertSii); d) na budowę oficyny 
przy ul. Źródlanej.

Ukarano: 1) trzydniowym aresztem przedsię­
biorcę rzeźnicldego z prowincji za przewóz mię­
sa bez certyfikatu oględzin; 2) szynkarza przy ul- 
i  eona Sapiehy grzywną 6000 tuk. za podawanie 
napoi alkoholowych w dni niedozwolone; 3) za to 
samo przewinienie szynkarza przy ul. Gródeckiej 
grzywną 20.000 mk i 4) 74 dozorców względnie 
włl realności grzywnami od 140 do 1000 mk. za 
nieprzestrzeganie przepisów sanitarno -  policyj­
nych.

Wieczorem tego samego dnia- odbyły posie­
dzenia sekcje duga i trzecia Rady miejskiej.

Sekcja druga (skarbowa) pod przewodni­
ctwem wiccpr. Obirka zmianę opłat c-mentams^ch 
i sprzdaż gruntu.

Sekcja! trzecia (budowlana) odl,3 la  ̂posiedze ­
nie pod przewodnictwem r. m. dr. ihulliego-

Uchwalono wezwać departament' techniczny, 
aby zbadał stan domu zarządcy cmentarza1 łycza­
kowskiego, grożącego zawaleniem się.

Na wniosek r. m. Tomaszka uchwahmo wy­
stosować urgens do zarządu Targów Wschod­
nich o- przedłożenie planu dalszej rozbudowy 
wspomnianych targów.

Powzięto uchwałę udzielenia! dwom zdemobi­
lizowanym oficerom pozwolenia ta urządzenie 
składu drzewa- opasowego i. węgla kamiennego u 
zbiegu ulic Leona Satńehy i Potockiego ood flr- 
ma Polska Spółka drzewna „Las“ z zastrzeże­
niem żc należy wjazd i wyjazd tak uregulować, 
by nie było tamowania komunikacji.

Na wniosek r. m. (Reissa uchwalono wezwać 
j Magistrat, by wyszuka! odpowiednie miejsce pod 
budowę szkoły im- Reja, przedłożył plany na tę 

! budowę, zaś realność przy pl. GołrchowskLh, w 
! której mieści się szkoła im- Reja zburzył i albo 

zabudował domem towarowym, uzyskawszy z 
góiy pieniądze od stron chcących tam wynająć 
sklepy, albo realność tę sprzedał ale wtedy, gdy 
będzie zakupiony grunt obszerny odpowiedni pod 
budow'ę szkoły. ,

 0 0 —

Z sądu wojsko A^go.
Łapówka-

(Sierpniówka).

(1!) Starszy szeregowiec Józef Kodura, przy­
dzielony ao straży przy wojskowem cięzieniu 
knrncm w Stanisławowie, jako komendant eskor­
ty otrzymał w dniu 1 i marca br. rozkaz pójścia 
do parku miejskiego z więźniami na roboty. W  
parku przyjął on od więźnia Fuksa Chaim? 1000 
marek i zezwolił wymienionemu wspólnie z więź­
niem Frcjcm Ignacym oddalić się od partji ro­
boczej.

Więźniowie obaj zbiegli i zostali dopiero dwa 
dui później doprowadzeni przez posterunek policji 
państw, do więzienia stanisławowskiego.

Dla zatarcia śladu popełnionego czynu, Ko­
dura wysłał dwóch żołnierzy za zbiegłymi, skie­
rował ich jednak na zupełnie fałszywce ślady, mi­
mo że wiedział, w którym kierunku udali się wię­
źniowie do miasta, albowiem umawiał się po­
przednio z nimi co do ucieczki.

Kodura, widząc jednak, że sp-awa mimo 
wszystko wyszło ra jaw, przyznał się do winy 
w obecności dowódcy więzienia, oraz por. Be- 
lottiego Józefa i urzędnika wojsk. Werbera Da­
wida, prosząc o przebaczenie.

W  czasie osobistej rewizji znaleziono u ICo- 
dury 1000 mk, lecz K. przeczył, jakoby kwota ta 
pochodziła z łapówki,, natomiast twierdził, żc sum­
kę tę odebrał więźniowi nieznanego mu nazwiska1, 
który prosił go, by mu ją zmienił na drobniejszą 
kwotę.

Sprawę tę karną rozpatrywał seiiat W- P. O. 
we. Lwowie, któremu przewodniczył podpułk. dr. 
Hecht, bronił adwokat dr. Dattner. Akta odesłano 
z powrotem do sędziego śledczego albowiem nie 
zostało z całą stanowczością odparte Fómaczenie 
się oskarżonego, że rzekome Jego pizyznauie 
w śledztwie złożone, mylnie zostało ' z rozumiane 
przez funkcjonariuszy wojskowego więzienia kar­
nego w Stanisławowie.

Uporczywy aezerter.

Ten sam senat osądza? sprawę uporczywego 
dezertera Stanisława Ustyanowskiego z Nie.su- 
chotwa! pod Stryjem. Oskarżony był o to. że czte­
rokrotnie opuszczał samowolnie (swój oddział, ba. - 
wiąc w" pierwszym wypadku w domu przez 2 i pół 
miesiąca, w. drugim przez okres świąteczny Boże­
go Narodzenia Nowego Roku i Trzech Króli ift2i 
na1 1932, w trzecim przez połowę lutego br., w 
czwartym tylko przez 1 dzień w marcu br.

Charak t er ys tyczu om jest zmniejszanie się 
okresu czasu zbiegostwa u t?*T uporczywego le- 
zertera, co tłómaszyć należy tem, że w wojsku 
i w policji panują więcej rygorystyczne s asunki, 
aniżeli dawniej.

Oskarżony został uznany wMńym w jed lym 
wypadku w ystępku zbiegostw? a w 3 wypadkach 
występku samowolnego wydalenia, Ą  lat 7-~^ 
przekroczenia lekkiego pobicia Yvr oj Ciechow­
skiego z Nieżuchowa 1 skazany na kai ę więzienia 
przez 1 rok z wliczeniem aresztu ś.edeze-go od i .  
kwietnia br. Oskarżony, którego brenił adwokat 
dr- Hirschprung zastrzegł sobie 3 uni do na­
mysłu.



fWlEK N O * v y  Nr. 6331 z 21 lipca 1922

Gwałt na pannie na placu
Franciszkańskim

(kp) Na placu Franciszkańskim, który o- 
becnie nazywa się placem Gwardyi narodo­
we], rozegrał si ę wczoraj o gotiznie 9-tei 
w ieczorem akt zbrodniczej samowoli ze 
Strony sierżanta tandarrneryi Sterana Cha­
dza mena.

O takiej wczesnej badźcobądź porze — 
gdy ruch uliczny nie jest jeszcze zamarły, o 
uszy poste'•unkoWegn Lodziana z IV. KoirJ- 
saryatu, pełniącego tamże służbę, obił się 
roapaczilrwy krzyk niewieści, —  wołający 
o  pomoc.

Posterunkowy — skoczył natychmiast 
w  stront skąd krzyk pochodził i prr/aresz- 
tował wymieaikmego sierżanta.

ZajśćV było teyo rodzaju, że do znajdu­
jące] się kolo bramy swego domu 18-letniei 
panny K. Ł. przystąpił wymieniony sierżant 
chwycił ją za rękę, zaciągnął do krzaków 
na skw erze — powalił ją następnie 
na ziemię, a korzystając ze swej znacznej 
przewag, fizycznej nad panną, w  zbrodniczy 
sposóh zaspokoił swe rozwydizoue chucie.

Zaznaczyć należy, że p-anna Ł. należy do 
lepszych sfer towarzyskich we Lwowie.

W  dodatku jest panna L. dziewczyną 
ułorrum i słabo fizycznie rozwiniętą.

Zb-odn' cszego sierżanta natychmiast a- 
resztowaiłO 1 odstawiono następnie do Ko­
mendy placu, skrzywdzoną zaś pannę oddano 
opiece lefcarsKwj.

! Z przykrością zauważ?^ należy, 'Że jest 
jto już drugi wypadek tego rodzaju. Zan- 
I darmów wojsko wych należałoby stanowczo 
silniej zdyscyplinować, bo taki wybryk w yż­
szego podbftcera wywołuje w  mieście szc2 eie 
obtirzenie.

Poprzedni wypadek wyglądał w  ten 
sposób, źe jeden z żandarmów shańbił 12— 
letną dztewezyuikę, Pochodził on z tego sa­
mego, co i sierżant Chadzamen, b. dywi- 
zyonu. —

D yw izyn n  ten staje się osławionym. — 
Służą W nim przeważnie Rusini i Czesi — 
którzy są widocznie szczególnie sympatycz­
ni pułkowników i K- dowódcy dywizyonu. 
Utrzymanie tej żandanneryi kosztuje milio­
ny, a w  rezultacie tego zbrodniczo jednostki 
pkrmlą podsld mundur (żołnierski, nte mając 
z narodowością polską nic wspóinego.

Słim sprawca bestyalskiego czynu .est 
Rusinem.

Zuchwały sie-rżanf by? tak pewny siebie 
że już po aresztowań hi na Komisaryacie po 
licyi w  arogancki i gwałtowny sposób ciskał 
się na swoich „prześla-dlow =ó w“

Przechodnie byli aktem bestyalstwa na 
ottblicznem miejscu niesłychanie wzburzeni.

Wyrazem tego by?y tłmny ludzi, które 
zbiegły sie wteoraj na miejsce wypadku i 
za wszelką cenę chciały dokonać samosądu 
nad rozwydrzonym samcem.

przedstawienia ąmaterskie i t. p. świetn e na­
daje się wspcr.iała sala teatru „Bsgatela* 
(Lwów, Re;tona 3). Od dziś do 15. s erpnia 
b. r. może być wynojmyw na. Zgtcsz. nia do 
właścidcla gmachu Franciszka Moszkowicza, 
Kawiarnia Warszawa, pl. Smo!kl. 13£59

Wszystkim, krórzy w jak k ol­
wiek sposób uczcili pamięć nieod­
żałowanego męża, ojca i brata na­
szego Jul'y£ga Tennerat. 
oraz wszystkim, którzy w jakikol­
wiek sposób okazali nam swe 
współczucie w bolesnej slracie, skła­
damy tą dr gą z głębi serca pły­
nące podziękowanie.

3099 Rodzina.

Napad banoyt. poc/ąg jadący z Polski do Kijowa-
100 osób zibity-.h lub spalonych żywcam a 50 rannych.

Charków- (A W ) Bandytyzm  na U kia- 
inie wzrasta w  dalszym ciągu z dnia na 
dzień. D o C harkow a doszły  bliższe szcze 
g ó ły  o nowym  napadzie bandytów na po­
ciąg iadacv z Polski do Kijowa. Kolo s^a- 
ęy^R om anpw ka m iędzy K oziatyrem  a F ? 
stowem  bandyci zerwali na przestrzeni kil 
kudziesięciu m etrów szvny. W obec tego 
pociąg kuryerski, w  którym  był 1 wagon 
dyplom atyczny 'w iozą cy  jak zw ykle ku- 
ryerów  polskich) w ykoleił się, g wago-*

nów spadło z toru, 4 zaczęłv  płonąć i sna 
lity się do szczętu. W agony te były  nabite 
ludźmi, którzy nie zdążyli uciec z płoną­
cych  w agonów . W agon dyplom atyczny o  
calał całkowicie.

Skutkiem katastrofy jest c-koło 100 
zabitych tub spalonych żyw cem  i około 
30 rannych.

Na miejsce katastrofy w yjechały wia 
dze kolejow e i policyjne. D otychczas śla­
dów  bandytów n‘e odkryto'.-

będzie  dla m iłośników  pogodnej sztuki w e L w ow ie 
dzień 15/8 1922. W dn u , y m  unwier i otw orzy  na 
now o sw e p od w oje  teatr „B agatela" pod now em  
k o r e w  'ietw em . —  jat? W ad om o ob ją ł je na sezon  
1922/59.3 tak chlubn-e zapisany w  s rcoch  L w ow a 
BroXlo«*ki. Jesito  n ietylko praw dziw y artysta, lecz 
ta  .że znakomity organizator. N ow y dyrektor baw i 
obecn ie poza grank-emi nasze; o  miasta, celem  zsan- 
g iż o w a n  a d ob orow eg o  zespołu  i je s t  pewnikiem, 
że nietylko repertuar b e d iie  p osta w ie . y  w „Ba L- 
teli* na wyżynie, lecz także przedstawią sią w  niej 
w  now ych kreacjach Same pierw szorzędne siły arty­
styczne, dterych atrakcyjność zajaśnieje w  pełnym 
blasku D cd c ć  jaszcze wypada, że nakładem ogrom ­
nych k esztów  salę „B agateli" przy ul. Rejtana 1. 3. 
odn ow ion o  gruntownie i uczyn iono z niej przybytek 
p raw . _ w ie god ny artysty znego przedsięw zięć a. 
Tuk w ięc pod  każdym w zględem  popularny ten toa* 

t iz y t  odzyska sw ą d wną sł_wę. 18655
t

Przesilenie bez końca*
W arszaw a. (A W ) „Rzeczpospolita 

podaje, że na wczorajszem  posiedzeniu 
w iększości stwierdzono, że dane tyczące 
się przesilenia, a w ięc rozm ow a Naczelni­
ka Państwa z posłem Korfantym i ogólni­
k ow y  a bardzo niejasny komunikat kance 
laryi cywilnej trudno uważać za ostatecz 
ne ujęcie urzędow ego stanowiska i zamia­
rów  Naczelnika Państwa, oraz dostatecz­
nej podstawy do działania na gruncie sej­
m ow ym . W ob ec  tego n:e o d ję t o  żadnych 
pustanowitń poza ustaleniem jednolitego 
poglądu na zdarzenia w czorajsze.

W arszawa. (A W ) Prasa praw icow a 
podaje, ż s  w czoraj w W arszaw ie odbyło 
się 27, w ieców , na których uchwalono re- 
zolucye przeciw  odm owie powołania rzą­
du Korfantego.

W arszaw a. (A W ) „Kurjer Polski" o- 
m awiając obecną sytuaewę rządową pisze 
że inieyatywa podołania  rządu winna 
w yjść od Naaczelnika Państwa, który po­
winien w praktyce okazać jak Sobie ów  
rząd rów now agi państw ow ej wyobraża.

-oo-

PRZECIW GWAŁTOM SEL BSTSCHljłtZU 
NA MEM. G. ŚŁASKU.

Warszawa; Li H )- fc). Vosiche Ześtung 
podnosi z  naciskiem w korespondencji z nie 
mieckiego Śląska, że dzikie gwa&y SeJbst- 
sdkutzu nie agapuszczają wór od tamtejszej 
ludności wiejskiej i mójsklea do nabycia 
przeświadczenia., fe jSlą&k wszedł ponownia 
w obręb i  okojowych stosunków Rzeszy. /

SKAZANIE M O R D E R C Ó W  W IL SO N A .

Londyn. ifPfci1t.fi Sbrawcy zabójstwa 
marsz. Wg sona zachował3 wobec sądu całko­
witą zimną krew. Ponieważ przewodniczący 
odmówił czytania pisana oskarżony ch, jako 
majcego chcrakljer proax>gandy anarchistycz­
nej, obrońca optóśot salę sądową. Oskarż o* 
ny Dunn w przemówieniu swem podkreślił, 
iż uczestniczył w  wojnie i walczył o zasady 
których rzeczniczką by£a Anfeita lec; któ­
rych sie zastoseała w  Irlandyi. C .o dlacze-

\
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go doftjHiścił się zabójstwa. — Narada sądu 
trwała trzy minuty. Oskarżeni wysłuchali 
spokojnie SWyi*oktj śmierci. 0 ‘Sulliwan oś­
wiadczył, iż jest dumny, że może złożyć 
życic za Irlandyę.

OPTANCI 2  ROSji \y WARSZAWIE.

Warszawa (AW). Przybył tu nowy eszNon z 
I?os:ip składający się w znacznej c«eę£CT z optan­
tów, którzy wyruszyli z Piotrosrodu 1 bm. Po­
przednio wysyłano tj Iko nieznaczne grupy optan­
tów. Obecnie przybył większy transport, w  któ­
rym znajdowała się większość inteligencji, Pije ‘  
■ważnie wybitnych przedstawicieli kok iji _ ro!s.v!ej 
W Piotr ogrodzie. Między innymi przybyli: Pjjof.
Karaifa.-Korbut, zaproszony . > objęcia katedry 
na wydziale medycznym w Wilnie. rof re
Orłowski, chirurg dr. Wóicicch Kozłowski, bakte­
riolog Borys Pieczeńko i w- in. Ha zebraniu poże­
gnalnym przed wyjazdem tego ti mor rtu między 
innymi ^ k reślon o , że wyjazd ten zamysa dzieje 
kolonii 'polskiej w Petersburgu, założonej przez 
Stanisława Augusta, która niędzt i-inymi w 
swym gronie liczyła Kościuszkę, Mickiewicza i 
W. In. psem policyjnym.

A L B O  W Y D A N I E  K O G Z T O \ V ? « O Ś C I
C E  R K I E W N Y C H  A L B O  Ś M I E R Ć !

Paryż. (Pat) Radio. Na rozkaz r^ądu 
sow ieckiego aresztowano biskupa Sm o­
leńskiego FHipa za wzbranianie się Vwda­
nia kosztow ności cerkiewnych. Z tego 
sam ego powodu trybunał rewolucyiny 
skazał na śmierć arcybiskupa syberyjska  
go Anatola.

Bełsingfors. (Pat) Tuteiszig odi/.ial 
Rosty komunikuje, że W CIK t w ie r d z i ł  
w yroki śmierci n* duchownycł M iarowi 
cie mmdzy innymi n ametrop. Benjamina 
i bisk. Benedykta.

H a e z M  Pafefsn  Bis p :dg ’S3l Ifsff Bowsg-3 gaKs.
\

W arszawa. (Pat) Kancelarya cywilna 
[Naczelnika Państwa komunikuje:
(W  dniu 19. bm. o godzinie 12 w południe 
zgłosił się na audyencyę do Pana Naezel- 

1 iuk aPaństwó. poseł Korfanty i przedłożył 
Naczelnikowi Państwa od siebie propono­
waną listę gabinetu. Pan Naczelnik Pań­
stwa pow ołał się na list sw ój do M arszał­

ka Sejmu ustaw odaw czego z dnia 14. bm. 
w  którym to liście Naczelnik Państwa 0- 
św iadczył, iż w  pracy pana Korfantego 
nad utworzeniem gabinetu udziału brać 
nie maże i zapowiedział swą dyrnisyę. Z 
dalszą procedurą Nacztlnik Państwa skie­
rował pana Korfantego do jego mandata- 
ryuszy.

Przebieg rozmowy Korfanteqo
z Naczelnikiem Państwa

W ?rszaw a. t Telef ) (z) Jak wiadomo 
Korfanty zjawił się w czoraj w B elw ede­
rze celem przedstawienia listy sw ego ga­
binetu. O przeb:egu thj rozm ow y krążą 
najrozmaitsze w ersye. Nie ulega wątpli­
wości. że prasa praw icow a rozm owę tę 
przedstawiła w  świetle odbiegającem 
chyba od iej rzeczyw istego przeb egu. —  
Korfanty miał się zapytać Naczelnika pań 
stwa, kiedy ten powiedział, że wyciągnie 
kpristkwenęyę z sytuacyi, „kiedy to się 
stanie1* —  teraz czy  dopiero później11. Na

dziej11 to znaczy przenosi się do Belwede­
ru. —  W obec tego

sytuacya zależną jest obecnie od stano­
wiska X. P . K

Fen klub stał się w tej chwili przedmio­
tem ogólnej uwagi, ale waha się on jeszcze 
ciągie 1 nie może się zdobyć na szczerą 

'gre  i jasne stanowisko, czego dowodem , 
że jeszcze w ieczorem  naradzał się wspól-

tow ecH e nie z ; 'rupami D otók i * *
-  »*»<•> *  *>

nej miał oSwiadczyc, ze przy. takiej zmia- ~ “
nie wiele rzeczy  jest jeszcze do załatwie-

Debafa n&d ordynacją wy­
borczą w Komisji konst

Warszawa Kffclef.) (a) Wczorajsza: uchlała  
Komisji przewiduje w okręgach wyborczych przy­
dział mandatów systemem de Konta, przy którym 
to systomio wszystkie manday przypadające na 
dany okręg muszą być rozdzielone między braltuj 
jącc lisy kandydatów. Konsekwencją tego systemu 
musiała być zmiana ruchomej cyfry mandatów 
przypadającej listom państwowym na stałą cyfrę. 
Komisja przyjęła zasadę, że na poszczególne okrę­
gi przypaść ma 360 mandatów, zaś do rozdziani 
między listy państwowo 72 mandaty. Mandaty
f  I„ « c a  na listy państwowe rozdzielać się
będme między te listy, systimem de Honta, przy- 
czsm za podstawę rozdziału bierze się ilość man­
datów1 uzyskanych przez każde stronnictwo w 
powwiwótfięeh •. okręgach z tein atoli zastrzeże­
niem, że w liście państwowej partycypować będą 
t-yficp te stronnictwa, które przynajmniej w 6 

• (iL-regach przeprowadzą po jednym pośle. To po- 
y iersf^przcszlo głosami ZbN, P S L , Tjednocze 
idą r.modcwo-ludowcgo, .$PK, KrA, CH. I>. i Gru­

py !. ' lbanowicza-

sq wszelkie kroki, 
których spodziewa się prawica ze strony 
Naczelnika Państwa. W praw dzie pod 
w pływ em  stanowiska K. iP. K. gorączka 
praw icow a nieco osłabła, jednak zanosi 
się na to, iż prawica poprowadzi sw ych  
stronników' przed Belweder, aby tam zade 
m onstrować przeciw  „obsolutum domi­
nium11. W  prasie praw icow ej i w  opinii po 
litycznej praw icy panują zgoła błędno 
przekonania o postąpieniu Naczelnika pań 
stwa. Marszałek b j i  podobno zdania, że 
uchwala komisyi sejm owej jest suwere- 
nym aktem w ładzy, którą Naczelnik pań­
stwa musi albo automatycznie w ykonać, 
albo też zgłosić swą rezyfnacyę. W szela­
ko K. P. K. w ytłum aczył p. marszałkowi, 
że to jego stanowisko nie jest słuszne. —  
Przedewszystkicm  okazuje się, że

z punktu widzenia praw ne-państw ow ego 
Korfanty nie by ł upoważniony do tw orze­

nia rządu.

Nikt go  do tego me powoły wał, a na­
wet nowa ko.ostytucya stwierdza, że Na­
czelnik Państwa mianuje rząd w  pełnym 
składzie na podstawie porozumienia ze sej 
mem, —  Otóż w  danym wypadku porozu- 

na przedsięwzięcie mające na celu wy w o j mienia z Naczelnikiem Państwa nie tylko 
łanie przesilenia państwowego K P. K. n:e ;  nie było, ale wprost przeć1 wnie z bswiad-

nia. —  Korfanty ośw iadczył, że ego zda­
niem powstała nowa sytuacya, o której za 
komunikuje swoim  m ocodaw com . •—  Z 
tem udał się Korfanty do sejmu, gdzie od­
był najpierw naradę z Marszałkiem sejmu 
poczem  porozumiał się ze swoimi towa­
rzyszami partyjnymi w  Związku ludow o- 
narodowym . W ieczorem  odbyła się nara­
da bloku centrc-praw icow ego. •— W  nara 
dzie tej brali także udział przedstawiciele 
K. P. K, —  Ze sprawozdań prasy endeckiej 
można w yw nioskow ać, iż niedoszły pre­
mier, jak p:sze „Kuryer Poranny11, albo 
szafował stekiem kłamstw na temat swej 
rozm ow y z Naczelnikiem Państwa, albo 
pozwolił sobie w obec niego na grubijań- 
skie pytania. W obec tego przed stawienia 
Korfantego w kołach praw icow ych  zaczę­
to głosić, że  postępowanie Naczelnika 
Państwa jest zamachem stanu i że należy 
w szcząć na plenum sejmu dochodzenie, 
stawiając

wniosek o yotufn nfeufnoścS dla Naczelnika 
Państwa,

Wsafelako K. P. K. wyrazi! opinię, że

pójdzie. jednakże formalnie 
K P. K. praw icy  jeszcze tóe opuścił. 

Osłabiona 00 silnego sojusznika prawica 
zaniechała już sw ych planów oskarżania 
Naczelnika Państwa przed sejmem, zazna 
czyła  t y l k o , p o z o s t a w i a  w takim razie 
dalszy tok so-rciw ..komu innemu11 i że

czenią p. Korfantego wynika, że rzad sw ój 
tw orzy pom m o protestu Naczelnika Pań­
stwa. —  Skoro w ięc Naczelnik Państwa 
nominacyi nie podpisał, przeto o gabinecie.!, 
Korfantego nie może być m ow y, a Nacz-el 
nik państwa miał wedle konstytucji zu­
pełnie formaine praw o odmówienia sw ego

unkt cezk osei przenosi się „gazie in- i podpisu

-0 0 -



Jak Korfanty tworzył rząd.
Warszawa (telef.) (z) O tem, jak Korfanty 

tworzył rzjd, kręią bardzo ciekawe wieści. Mia­
nowicie przedstawiał on osobom, którym pi opo­
nował objęcie tek pełną listę gabinetu Z jednem 
nazwiskiem wolnem przy tece, o której mówiono. 
W  ten sposób przedstawia? danej osobie sprawę 
tak, jak gdyby wszystkie toki iuż były obsadzone. 
W  ten sposób po koleji postępowa? z każdym z

kandydatów- Co do skirmunta', to jak stwierdza 
„Robotnik1* zastrzeg? się tenże wyraźnie, że wy­
bór przyjmie, o ile ze srony Naczelnika Państwa 
nic będzie przeszkód. Co do Strasburgera, który 
przebywa w Hadze, to nic nie wiadomo, jakoby 
on zgodzi? się na objęcie teki. Pewnom jest tylko, 
że bardzo chętnie i skwapliwie zgodzi? się na ob­
jęcie teki były minister Michalski.

Prasa zag anirzna o rządzie Korfantego.
Was-sz?wa (telef.) (z) „Rzeczpospolita" za- rzsd, jako bardzo mocny w swoim składzie, 

mieszczą w sposób demonstracyjny na pierwszej Wszelako nawet z giosów francuskich przytoczo- 
stronie, depesze, jakoby Francja by?a za rządem nyoh przez „Rzeczpospolitą" wynika, żc Francja 
Koriantego, a Niemcy przeciw temu rządowi, nie entuzjazmuje się bynajmniej rządom Korfan- 
Chwaii też bardzo utworzony przez Korfantego tego.

_  '  Lwó.y, „.0. .ipca 1921
■ c  r ć . \.

Pcl?nr omerykańs-.i-ł 550J -  5650, 
cynk! i owóijn —55o0, dolary sanadyj*
skie 5550—5600, jedynki i dwói f.i 5 15 )— 5500 
jr.siki niemieckis i J‘oJ— 11-70, se-Jfci I1\j0—
I P 4 J, drocne — •------------------- , leja S r u O -S P O O
i rosną 3 0 'i ) j— 3 1 ’00, czeskie korony 120 / 0 —  
130 0, d.obna 124-00— l.'6-OO, rubra 5-setks 

■0-03— 170-00, setki 160 -00— 170-00  
l  ówki 150-00— 1 ć 0 —  franki frar.a. 4 5 0 0 0  — 
46b'u0, funty szta.-l. 2 3 0 0 0 ’ — 2400 3-— , franki 
it j. a ic&:skłe 1O00N5O— 1050*00. Złote: 2C-kor. 

' .2 .0 0 0 — 22.2-.0 , 20-frankówki 2 0 .0 0 0 — 20.400, 
20-markówki 2 4 .0 0 0  — 24.200 , 1Q-rui>;<5 vsi 
. 6 .8 0 0 -2 7 .0 0 0 ,  srebro korony eL.strjac:ii j  
4 3 0 — 435i floreny 1 1 0 0 — 1120 j  1 7 5 0 —
ISO

Przesileniem w Polsce zajmuje się gorliwie..* Trocki.
Warszawa (telef.) (z) Konserwatywna „Kreiz maniu konferencji zależy pizedewszystkiem pań- 

zcitung" podkreśla, że rozbicie konferencji haskiej stwom kr 'eowym i Polsce. K-zesLenie rzędowo 
oznacza klęskę Angiji a przedewszystkicm L. w Polsce zaost, *.a się bowiem coraz bardziej, a 
Georgca. Dziennik ten podnosi, że na podtrzy-J Trocki zwn ca na nie szczególniejsza uwagę.

t >oj 'i li&ainy sm\
p r z u c  w P i

W arszawa. (Pat) Charge d‘aPaires 
Rzeczypospolitej Polskiej w Charkowie p. 
BereirsAri w ręczy ł zasi. kom, Ind. dla spr. 
zagr. sowieckiej republiki ukraińskiej Ja­
ko,Wlewowi l.ast, notę:

W  z w! 4’: ku z odm ową rosyjsko-ukr. 
delegacyi akr’’ spray/ repatryacyi w łącze­
nie zakładników polskich clo 14 eszeloi.u, 
zestal przez delejracyę rosyjsko-ukr. zor­
ganizowany w dniu 9. lipea w  lokalu pol­
skiej sekcy] partyi komunistycznej w iec 
repatryantóW-^ Na wiecu tym zwołanym  
o fcya ln ic  przez urzędników delegacyi boi 
szcwicko-iikraińskiej i komisaryatu lud. 
dla spraw ukraińskich napadano z trybu­
ny na rząd polski, podburzano repatryan- 
tów przeciw Polsce, oraz radzono im, aby 
nie wracali do Polski, gdzie pannie rząd 
burżuazyjny itp. Nie wchodząc w ocenę 
praktyczne! w artości pow yższych  rad, mu 
szę jak Tiajkategoryczniei stw ierdzić, Sc 
ta urzędowa działalność mająca na celu je 
dynie chęć wywołarua wrogich nastrojów 
i podburzania repatryantów przeciw  ich 
prawowitemu rządowi, stoi w  rażącej 
sprzeczności z niejednokrotnymi zapew ­
nieniami komisaryatu ludów, o lojalnem 
w ykony w arru traktatu ryskiego i świad­
czy  o planowej a.gitacyi przeciw  Polsce 
ze strony urzędu ukraińskiego. W y tw o ­
rzyła się zaiste niet ywała sytuacya, że « -  
rząd któremu pow ierzono traktatowo mi 
syę repatryaćyjną. stara się przeszkodzie 
przyjazdowi repatryantów do kraju. P od­
kreślam niejednokrotnie, że taka działal­
ność ukraińskiej prasy komunistycznej lub 
ukraińskich -esę-b u"zędow ych nie jest w 
stanie dotknąć rządu polskiego, ujawnia 
jednak w obec Polski i świata cyw ilizow a­
nego, jakimi środkami posługują się prze­
ciw ko Polsce rządowe czynniki ukraiń­
skie

Protestując jak najenergiczniej prze­
ciw  to n  niesłychanym z punktu widzenia

m iędzynarodow ego praktykom, sądzę pa­
nie zastępco Korrrsarza Lud., zs nakaże 
Pan bezzw łocznie przeprowadzenie do­
chodzenia, celem ukarania winnych urzęa 
Pików. Podpisano: Berenson.

Wiadomości oisłdaws.w

Lwdw, 19 . lipca 1922. 
Akcja fiandlawg i pnmsfysława.

Płacą Żądają Tronsata,,
row. IwOW. 13000'— ---------  —

C :od or5 w  3025 —  3725 i  330 -  3700
i’ow . akc. Karpalit 17 cO' — — —  ---------
Ó.3*-: fabr no“3. 2800’— * ■ —
ow. akc. .G alicia* 2500 0'—  — —  -  —
jW. akc. ,U afot»* ex 180 !•— — — —
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..Oikos", zakł. prz. Jrz. 6 * 0 3 — --------- — —
W. Ska a <c- .P orow  ;sy* 1C0O-—  — —
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„Panel" Pow . Zakt. bud. S00‘—  —  —
„PocisK-' Saki. amuais. 825'— ---------- —
.Fok,ki Glob* 650-—> ---------- —
, Uciska nafta'* 1800'— 1875 1850— 1825
Polskie To w. bandl. 6 :5  — ------- ----------------
P o k o t     '

ow. ukc. „Rakszawa* 372 i '— — — —
ckł. etsktr. „Siersza* 1250'—- — —  —

/ik?. gorn. „Siersza ‘ 6030'— —y% —
„T epego- 5070'— — — —
r:iw. akc. ^icleniawski 4750 '— — —  —
„r-tataga P o i 350' — — — —

jndyti
Paryi
-..̂ ryok
1:>raga

s i m z f .
P?»<-ą Żądają Transakcjo

2-S500-— 25 4 0  -
155"— 4 7 5 '-  —

1050'— 3 1 5 0 '-  —
120 00 135 00 -

Budapeszt 4 -— 4'7.5 4 ‘38
Wiedeń - 1 5  -  10 0 1 6  -C f ł '5 0
Berlin l i * — i _ i 5 3--‘-i. 60 — ,2'SO
Bclgn-ad (w diLflrach. 60-— 70 '— — ' —
Nowy Jaris 5 5 5 0 '— 56 ' '  — — —
.MHtjolaa 250-- S/ O-  —' —
Bukareszt 29*00 37'—  31" —
“■.ruksela 4 1 5 — 4 1 5 '—. 435
Kopenhcga — "— — '—' —
Pinlandja — ' — —‘ — —
I iolardj „ 2 :2 5 '— 2225'— -------------
S zw ecja  — ' — —
Norwegja *--------— ' • — —

'• i
,, łŜ ęr«-. 2 Teatru WleŁle-o,

W e czwartek dnia 20. lipca, o godzinie 7*30, 
,,Szaf miłości**, operetka.

W  pijtek, dm'a 21. lipca, o  godzinie 7‘3P
, .Manewry jesienne* *, ooeretka.

W sobotę, dnia 22. lipca, o godzinie 7*30,
,,SzaI miłości**, operetka.
« W niedziele clnia 23. lipca, o godzinie 7*30,

,,Tanitc szczęścia**, operetka.
Repertuar Toat:*u riaotCk.

W  pieićn. dnia 21. lipca, o godzinie 7*30
,;Sprawa Ka'"sera“ , premiera.

CYRK A. OiNISELU, Lwów, pl. Bsi ta. Obec­
na zmiana programu przynosi sporo nowych, nic 
znanych dotąd atrakcyj. Bim i Bom, znakomici ar­
tyści okazali sie w nowym repertuarze fenome­
nalnymi. Wolna tiesura koni pod osob. kierów, 
Dyr. Ciniselliegot Początek o gociz. 20-tej. ltiS56

Sprostowanie. Odnośnie do notatki pt. „ 2  za­
zdrości o dziewczynę" w numerze 6330 WieKn No­
wego, donoszą nam, że ów murarz p. K.^jiapadal 
na s?uż&C3 krawca W . i namawia? ią da nierządu. 
Dziewczyna nie chciała się na to zgodzić i unikała 
spotkania z nim. Pomimo to cm ciągle ponawiał 
swoje propozycje, wystawując często pod kamie­
nica iej chlebodawców przy u!. Nnbielaka f. 11 A. 
Gdy dnia 17 bm. pojawił się przed bramą, pan W' 
przywołał policjanta i kazaf napastnika odprowa 
dzić na inspekcję policji, gdzie ściągnięto z niego 
protokół. Sprawa ra będzie miała epilog w sądzie.

Katastrofalne burze. W  ubiegłym tygodniu 
dwukrotnie niezwykłe burze nawiedziły Małopoł- 
skę i po?udniowo-zac!iodrią część Królestwa, przy 
bierając w niektórych, okolicach katastrofalne roz­
miary. y/l oniu 12 bm. przeszła burza nad środko­
wą Małopolskę, która wyrządziła miijcnowe szko­
dy, zwłaszcza po wsiach- Z okolic Rudnika nad 
Sanem donoszę, że 'w-- dniu tym szalała tam burza, 
która’ doszczętnie zniszczyła plony. Podczas bu­
rzy padał grad, wielkości dużych orzechów wło­
skich. Burza gradowa trwała półtorej godziny.

Z Kostrwa donoszą również, r-że1 grad poczynił 
tam wielkie •'spustoszenia w ziemiopłodach i zni­
szczył sifwne z tych owroców koso w s)d ąJ»SHdy 
mimo, że padał tylko 7—4 9  minut. Ziania gra­
dowe dochodziły wielkości średniego jabłka.

W  tym samym dniu natwiedziin okolicę Tu­
szyna (pi£l Piotrków cm) siraszna Mrza, połą­
czona - % ' gradowym huraganem i powi.-tn:-
nfr. .Pastwą bfujzy padły liczne gos^o-iarstwa 
wjasód Których fejwięcŚ4: ucierpiał KK’.>?tek Jó c- 
fów. własność p. Bczaikcrwsltiego. iolny ? rya.d 
wielkości orzecha włoskiego, wyf'4 zfceze Mi pniu
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pranie do połowy. Straty, spowodowane burzą w 
samyn majątku Józefów, wynoszą kilkanaście 
mfljonów

Równi ot w rocy z  soboty na niedzielę 1 z 
niedz nli na poniedziałek szalała burza, połączona 
Z gradobicifcm, jakiego nie pamiętają najstarsi lu­
dzie, Burzy towarzyszył miejscami orkan, czy­
niło olbrzymie spustoszenia. \

Przyjezdni z Bochni opowiadają ogólnikowo 
o wielkich szkodach, jakie na znacznej przestrze­
ni wyrządziła burza gradowa w tamtej okol kry. 
Wskutek zerwania lintj tdegyaficznych na całej 
przestrzeni zachodniej Małopolski, niema dotych­
czas bLższych ąyii domości o szkodach-

(b) Lwów na opak. W  środą o godzinie 12  mi­
nut 15 ludzie pi sechodzący ulicą Pańską byli 
świadkami ciekawego widowiska. Oto z nieba la­
ły sie strumienie dosoczu, a beczKowóz magi­
stracki skraplał ulice, jakby chciał pomóc niebio­
som w tej zbTtZno] pracy. Osy nie zadnio wody 
odraz u? W! skwarno, gorąco dnie, gdy proch za­
sypuje ludziom oczy i Lwów zmienia się w wy- 
dmistą płaszczyznę Sahary —  na ulicach nie po­
jawia się żaden magistracki beczkowóz. Jesteśmy 
jitó przyzwyczajani do rozmaitych niespodzianek 
i—< ale magistrat chce przekonać mieszkańców 
Lwov, ą, że mogą się dziać rzeczy na ziemi i na 
niebie „o których się filozofom nie Sniło“. Podob­
nie dzisiaj tj. w czwartek raaio o godzinie 8-mej 
ludzie potracili nagle giowe 1 stai.ęii zdumieni na 
ulicy- Jeden zegar bił 7mą, drugi 8-mą, inny znów 
trzy na ósmą. Komu wierzyć? Zwolennicy zega­
ra ratuszowego biegli pędem do biura, zaś zwo­
lennicy bernardyńskiego szli spokojnie, zamyśla­
jąc jeszcze wstąpić do „Ziemiańskiej na szklan­
kę białe] z płanka. Czybj Magistrat nie zechciał 
zaopiekować się strejkującyml zegarami?

(kp) Stypendia dla medyków. Profesorowie 
medycznego fakultetu na lwowskim uniwersytecie 
ufundowali w isdnym z domów akademickich 15 
miejsc wolnych dla synów polskiej inteligencji, 
by umożliwić w ten sposób błodi i ii lecz zdolnej 
młodzieży studia na tym dość kosztownym wy­
dziale.

<kp) Podrzutek. Dozorca Jakób Kurzeja, zamy 
kając wczoraj wieczorem bramę w swej realności 
przy ui. Sapiehy 81, znalazł za bramą podrzucone 
10-dniowe dziecko płci żeńskie!. Matka dziecka 
jest nieznana.

(kp) Za pijackie awantury na ulicach miasta 
aresztowano wczoraj nad ranem Mieczysława 
Krysta.

(kp) Niedebry pasterz. Obywatelka ziemska 
z Gostkowa, powiatu łęczyckiego, Marja Skrzyń­
ską, nocowała w czasie pobytu swego we Lwo­
wie w zakładzie SS- Urszulanek. Rano zdziwiła 
się niemało, gdy spostrzegła, że w tak przyzwo- 
tym zakładzie zniknął jej z pod poduszki pugila­

res z kwota 20 tysięcy marek, b r o s z k i  tp. Sbra- 
wca kradzieży jest naj-przypuszczalnlej tamtejszy 
pastuch 'Diednch, który zbiegł rano.

(kp) W  związku z awanturą, która miała 
onegdaj miejsce w ulicy Źródlanej, aresztowano 
wczoraj 2 drsżkarzy: Salomona Meilera i Szy­
mona Langweila.

(kp) Krew i alkohol. Pogotowie ratunkowe 
udzieliło wczoraj pomocy 35-lctniemu stolarzowi 
B. BereżaAsjcierriE u którego stwierdzano dwie 
dolegliwości alkoholismuś acutus, tudzież kilka ran 
kłutych, zadanych mu w przystępie czmo. :i przez 
Stanisława Brzezińskiego.

(kp) W  fabryce cegieł przy ul. ącznej 30 
skradł onegdaj jakiś amator kowalstwa l.owr.dto, 
ś r u b :;tak i maszynę do wiercenia, wartości prze­
szło 103 tysięcy nurek.

(kp) Lornetka teatralna. Przed kilku dniami 
pewna pani pożyczyła w teatrze na 1. piętrze od 
bhetera Piątkowskiego lornetkę teatralną, którą 
rnducanio prze® roztargnieni zapomniała 7f%no- 
cić- bileter jest teraz w rozpaczy, bo c o-
wiek 1 m, 'marnie * ■  a  tą płatny, ran jest w możno­
ści odkupić lornetki. Biedaczysko więc apc.uit jo 
ręco t f1 ors/r-m pośrednictwem do owej roztar­

gnionej pani, by lornetkę raczyła odnieść, lob 
odesłać.

(kp) Ml Demblnie napadli onegdaj dwaj ban-- 
dyc* z karabinami o godzinie 1-szel w nocy dom 
M'asylai Kujma, wyważyli drzwi od komory sie­
kierą i drągiem, poczem rozDili kufer i zabrali 
stamtąd 168 dolarów I 104 tysięcy marek.

Q iy  Rujan, który wraz z żoną Kaśką spał 
w stodole, obudził sie i wybiegł z drągiem na po­
dwórze, jeden z bandytów przyskoczył do niego
1 strzelił z odległości 10 kroków trafiając go w 
pachwinę. Bezprzytomny Kująn dowlókł się do sto 
doły, skąd na odgłos strzału wybiegła jego żona; 
narobiła1 krzyku i spłoszyła w ton sposób ban­
dytów.

M1 czasie rabunku jeden z bandytów stał z 
karabinem w sieniach i pilnował teściowej Kuja- 
na, by nie wyblogła na pomoc, okładając ją dla 
posfuohu koILą.

Przestrzelonego Kujana przewieziono do szpi­
tala jarosławskiego. ,

(kp) Egzotyczna kanapka. W  handlu śnia­
dankowym p. Kafk, przy ulicy Krakowskiej sub­
iekci pobierają horendaine ceny za napitki i prze­
kąski. Onegdaj za malutką bułeczkę z odrobinką 
masła i kawałeczkiem sera policzono gościowi 
220 rnk. Ml podobnym stosunku sprzedało się i in­
ne rzoczy Modeby szanowny właściciel sklepu 
trochę uważniej patrzał person .do w i w rece, bo 
ludzie głośno sarkają, źe „narodowa kupłectwo“ 
uprawia wyzysK. zdzierając z biednych urzędni­
ków pieniądze za byle co.

(kp) Ratuszowy zegar jest plany! Tak przy­
najmniej musi pomyśltć każdy przechodzeń p o ­
przedzony, który zdawien dawna przywykł do 
respektowania magistrackiego zegara, od dwóch 
tygodni zaś ogląda istne cuda, dziejące się z tym 
zegarem. Oto czcigodna machina 4-głowa choda 
teraz, jak sama chce. (Przez cały tydzień zegar 
ratuszowy chodził o 7 minut zawczośnie. Razu 
jednego stał oarę godzin, obecnio zaś zupełnie 
zwariował! Wlezoraj rano o godzinie 8-mej poka­
zywał trzy na dziewiątą, zaś o godzinie kwadrans 
na trzecią na wieży ratuszowej była już trzecia, 
Mfywcływało to liczne nieporozumienia i zamie­
szanie u ludzi, którzy dotychczas respektowali 
zegar ratuszowy, a którzy z minutami i kwadran­
sami liczą się więcej, niż firma, onK-kującu się od
2 tygodni zegarem na wieży ratuszowej. N echżB 
letoś pomyśli nad tem, by na czubuszku miasta i 
magistratu nie działo się takie bezhofowie, bo 
dalibóg ludzie śmieją sie i klną,

(kp) Gdzlo podziała dziewczynę? Stanisława 
M-ażyłciwska, dozorczyni w realności przy ul. Mu­
łowej 4, doniosła policję że w m ,u  br. jakaś pani, 
mieszkająca wówczas u Gabriela Starcka, wyłu­
dziła od niej 13-!etnlą córkę Stefanię, rzekomo 
w tym calu, by jej na wsi doglądała!, bo pani ta 
była chora- Można sobie teraz wyobrazić niepo­
kój matki, gdy pani ta powróciła do Lwowa. . jcz 
baz jej dziecka. Na zapytania Mużyłowskiej o cór­
kę pani ta nie odpowiada, a naiwet unika - ń. 
Gdzież więc podziała młodziutką dziewczynę?

(kp) Karkołomna przygoda strażaka. Kazi­
mierz Krawczyszyn, ślusarz kolejowy, a jedno­
cześnie członek ochotniczej straży pożarnej, miał 
w czasie ćwiczeń przygodę, która go mogła ko­
sztować życie. Oto gdy spuszczał się -na dół Z Ul. 
piętra po linie, nagle linewka wydarła się z tak 
zwanego karabinka przy pasie, tak, że strażak 
byłby momentalnie spadł na ziemię i zabił się. 
W  ostatnim jednak momencie Krawczyszyn 
uchwycił linęw-kę i zsu-nąf się siłą rozmachu, lecz 
uycćno. Ocalił wprawdzie życic, lecz zato Roz­
dzierał sobie i poparzył dłonie, w których trzy­
mał fatalną linęwkę. Ciciżkie odparzenia zaopa­
trzyło mu Pogotowie ratunkowe.

Obywatel Lwowa nie korzysta z praw, które 
mu przysługują. Za płacone wysokie podatki Ma­
gistrat ciągnie wMkie zyski, a nic nie daje w za­
mian. Takie wnoski wyciąga W nadesłanem nam 
piśmie ćfoywafcl, który wracając z przodstaw.e- 
nią cyrkowego, nic mogąc już tramwajem KD do­

jechać do Kai włam! wiedeńskiej (KD bowiem 
wraca już do remizy), poszedł po rozum do głowy 
i obliczył, że wziąwszy bilet z przesiadką poje- 
dzle wozem KD w kierunku kościoła Elżbiety i 
przesiądzie na LD i w ten sposób dostanie się za 
60 mfp. do kawiarni wiedeńskiej. Jakie było jego 
zdziwienie, gdy koło Politechniki kazano mu do- 
płaoć 40 mkp. Razem więc zapłaci! 100 mkp., by 
z ulicy Bema dostać się do kawiarni wiedeńskiej. 
Czy Dyrekcja tramwaju nie mogłaby gościom <vyy- 
ck/dzącym z cyrku oddać do dyspozycji kilka wo 
zów KD i ŁJ. A przecież publiczność uczęszcza­
jąca do cyrku płaci drogie wstępy, z któryh poło­
wę zabiera Magistrat za udzielenie koncesji cyr­
kowi, za dzierżawę placu 1 na rzecz ubogich mia­
sta Lwowa.

Jej kaprys, komedjo-dramat w sześciu akłach, 
wyświetlany w kinoteatr. Konernik 1 Marysieńka.

Dramat ten, który powinien nosić tytuł sztuki 
Shawa „Lekarz na rozdrożu11, jest świetnem uję­
ciem dwu rodzajów sztuki dramatycznej komedjl 
i dramatu w jeden, obraz. Z konfliktu obowiązku 
lekarza z uczuciem miłości rodzi się poważny kry 
zys psychologiczny-

Obraz bardzo piękny. Wspaniale zdj-cia (mo­
rze), cudowne egzotyczno krajobrazy, momenty 
pełne humoru i dowcipu, przyten oryginalna 
myśl I bardzo pomysłowe przeprowadzenie fabuły 
powieściowej składają się na całość o pociągają­
co' sile ekspresji artystycznej. Przeriękny ten 
obiaz pojawi się dziś na ekranie poraź ostatni.

- F t a y g o t c w ą i T e  k r a t e r  d ia  
gści T rgó# Wscho nich.

Na odbytem  specyalnie w  tym celu 
posiedzeniu sw ego gremium hotelarze 
lw ow scy  postanowili z praw dziw ie oby ­
watelską gotow ością  dopom-dz Komiteto­
wi organizacyjnemu Biura m ieszkaniowe­
go Targów  W schodnich w rozwiązaniu 
kwestyi kwaterunkowej i zgłosili do w y ­
łącznej dyspozycy i Biura przez cały czas 
trwania Targów 490 pokoi z fiOu łóżkami 
w pierwszorzędnych i drugorzędnych ho­
telach.

Na murach miasta poiawiła się pedpł 
sana przez Prezydynm  miasta  ̂ i W y dyial 
w ykonaw czy  Targów  W schodnich ode­
zwa do O byw atelstw a lw ow skiego zgło­
szenie z zaproszeniem do zgłaszania kwa 
ter dla pozam ieiscow ych gości Targów , 
Komitet w yznaczył cenę dzienną za pokój 
z osobnym wchodem  o jednym łóżku z ix> 
ścielą w  kw ocie 2000 rnp. za takiż pokój 
przechodni 1900 my. za każde zaś dodat­
kow e łóżko z pnśc:elą 750 mp. W  razie 
zwrostu drożyzny ceny fe jak nam dono­
szą będą ewentualnie podniesione. Apel po 
w yższy  nie powinien pozostać bez echa, 
W  przedsięwzięciach obliczonych na wie! 
ki napływ obcych sprawa odpow iedniego 
pomieszczenia ich odgryw a role pierw szo 
rzedną. O d należytego jej rozwiązania za 
IeżTr dalsze powodzenie Targów . Zagrani­
czni i polscy kupcy i w ystaw cy  orąejeż- 
dżając do L w ow a musza tu znaleźć gnśc.trt 
ne przylocie i dogodne warunki pibvta. któ 
re umożliwia im spokojne i pprggfśjne za­
łatwienie ważnych interesów handlowych 
p -zvsz?cść  naszego miasta i ekonom icz­
ny dobrrbvt iego mieszkańców wietże sio 
z powodzeniem  Targów  W ch o d u  ich. 
t w ów  gościć hedzio z o-oczątkiem w rze­
śnia cor-afmriei kilkanaście tysięcy ob­
cych przybyszów , a każdy taty/o zrozu­
mie. że tak liczny zjazd musi pnweź-Fnlć
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się do rozwoju naszego grodu. Dla gości 
przyjezdnych przygotow ać należy takie 

przyjęcie aby pobyt w naszein mieście za 
chęci ich do tern ochotniejszego zw iedza­
nia Lw ow a w latach następnych. Na cel 
ten potrzeba będzie 10 do 20 tysięcy pokoi 
w  domach prywatnych. Musimy pamię­
tać o tern Iżc każdy uczestnik T argów  sta 
je się w róciw szy  de domu głosicielem do 
brej sł rwy naszego miasta i propagatorem  
jego misvi ekonomicznej. Oościrpie zatem 
ofiarowanie kwater jest moralnym obn- 
w iazkiem mieszkańców któremu zadość 
tern skwapliwiej powinni uczynić że sute 
wynagi odzenie w yznaczone za pokoje sa­
m o przez się w płynąć musi zachęcająco 
n apodaż kwater.

Biuro mieszkaniowe T argów  W schód 
m’ch urzęduje przv ul. Senatorskiej 6 i 
przyjmuje codziennie zgłoszenie od godz. 
9— 1 przed i od 4— 7 popołudniu.

Pogrom y żydów.
W  prasie kowieńskiej ukazała się charaktery­

styczna dla miejscowych stosunków narodowoś­
ciowych wiadomośt.' „Laisve“ . która dotychczas 
była lojalna wobec żydów, -donosi, żc bolszewicy, 
nie mogąc przeprowadzić rekwizycji w Min- 
szczyźnie, polecili miejscowym mieszkańcom ży­
dom zorganizowanie rekwizycji wśród ludności. 
Wywołało to oburzenie miejscowej ludności, która 
w jednej z wiosek pod Mińskiem spędziła okolicz­
nych żydów do gumna, które następnie podpalo­
na, przyczem pilnowano, aby nikt z zamkniętych 
nie uciekł. W  ten sposób —  podaje „Laisve“ —i 
spalono podobno 331 żydów-

2  Mińska donoszą, żc dnia 9. lipca zaszły tam 
rozruchy skierowane przeciwko ludność, żydow­
skiej. Powodem 'rozruchów było zajście między 
handlarką uliczną, żydówką, a kilku chłopami. 
Tłum chłopow i ludności miejskiej rozgromił "wię­
kszą ilość sklepów i kramów żydowskich, przy­
czem zabito kilku żydów i raniono kilkunastu. Zgi­
nęło także kilku komunistów. Po upływie kilku 
rodzin porządek został przywrócony przez silne 
oddziały armji czcnwoncj. Władze sowiecKie za­
rządziły liczne aresztowania.

'{?■> Yoga jest to asceta lub pokutnik wyzna­
nia brahmańskiego, oczywiście hindus. Zdusiwszy 
W  sobie wszelkie zmysłowe uczucia, oddawszy 
się trw alej i wyczerpującej kontemplacji „zjedno­
czył się wreszcie z bóstwem i uzyskał panowanie 
nad prawami natury** Potrafi on, gdy zechce, 
uczynić się niewidzialnym, to znów tak lekkim, 
jak by utkany był z mgły; innym rązem-będzie 
ciężki, jak kolos kamienny. Panuje on nad swojem 
ciałem; posiada nawet zdolność nadania innego 
kierunku prawom natury; w końcu njocen jest 
zapomocą jedynie swej iwoli być równocześnie 
widzialnym w kilku miejscach i przenosić się mo­
mentalnie z miejsca na miejsce.

Tego rodzaju pokutnik, lecz wyznania inaho- 
metańskiego, nazywa sie ,iakir“ ,

Yoga i fakir czynią cuda.
Udało się wszakże pewnemu sprytnemu re­

porterowi podpatrzeć w jaki sposób rzeczy te 
swoje, czynią i doszedł do przekonania', że są to 
sztuczki prestid^ato^skie, i

Do najsławniejszych sztuczek fakirskich nale­
ży stary trick z krzewem mantoli.

Yoga lub fakir sadzi ziarenko krzewu do do­
niczki (wypełnionej ziemia i nakrywa ją chustką 
albo koszykiem, a kiedy po niejakiej chwili odsło­
ni doniczkę, nad którą odprawiał tajemnicze za­
klęcia, z doniczki wyrasta kwitnący już krzew.

Aibo sztuczka tego rodzaju z ziarenkiem po­
marańczy z którego momentalnie wyrasta krzew, 
pokryty owocem.

Wopotnniani) rfeporter^y twierdzą, że ekspe­
rymenty tego rodzaju odbywają się na gruncie 
piaszczystym. Cirunt ten, jest tak ruchomy, jak 
fale rzeki i zapaść weń mogą rozmaite przedmio­
ty, które potem wyciąga się w sposób również 
dla otaczających niewidzialny. Że więc ypga lub 
fakir mają przygotowane krzewy i owoce-

Wydaje się to Ich twierdzenie mało prawdo­
podobne. Natomiast bardziej przekonywająco 
brzmi twierdzenie kilku przyrodników, że wśród 
hindusów znane sa środki chemiczne, przyspie­
szające w sposób iście ciuJowsy rozrost roślin 
z nasienia.

Drugim „cudem** fakirów jest przekłćwanie 
koszyka, Iw którym umieszczają dziecko, albo i 
dorosłą osobę. Fakir wiąże „delikwenta** sznura­
mi i umieszcza w koszyku, który nakrywa pła< li­
tą. 'Potem zaczyna ostrym floretem lub sztyle­
tem kłóć koszyk ze wszystkich stron. Publiczność 
widzi, jak krew płynie przez otwoTy koszyka; 
słyszy wydobywające się stamtąd jęki; wreszcie 
koszyk zostaje odkryty i albo z koszyka wscho­
dzi delikwent „nieuszkodzony**, albo też ukazuje 
się on wśród iwidzów, a w koszyku niema ni­
kogo.

Sztuczki te ' dadzą się już łatwiej wytłuma­
czyć. Owi „delikwenci** wybijani przez yogów, 
są to akrobaci, którzy zręcznie umieją wybrać w 
koszyku tę pozycję aby ich nie dosięgło ostrze kió 
lą.cc] szpady, czy sztyletu. Mlają zaś przy sobie 
flaszeczke z krwią l krew tę wylewają. Zniknię­
cie ich z  koszyka możliwe hytedy:. gdy ekspery­
ment odbywa się na przestrzeni z ruchomą za­
padnią. Stamtąd wydostaje się delikwent znaną 
drogą z powrotem na widownię.

tff\ każdym razie sztuczki te n» długo jeszcze 
wzbudzać bedą podziw ciekawych i łatwowier­
nych widzów.

Fernand V:nderćfli.

Zwycięstwo kobiet.
(Dokończenie )

Po zawarciu pokoju, kobiety zobaczą: zu­
pełna równość cywilna1- 'dostęp do wszystkich u- 
rzędów i rodzą ii pracy, do wszystkich zawodów, 
prawo głosowania, pra\yo wyborcze, jednem sło­
wem: wszystkie 'prawa mężczyzn bez wyjątku.

Niestety! ileż z tego uniosło ze sobą zwycię­
stwo ostateczne i oto dzisiaj antyfeminizm rozpo­
czyna z zimną krwią swoją walkę!

Doprawdy można zachwycać się absurdem 
jego przesądów, który z wytrwałością, godną 
lepszej sprawy mimo ciągłych niepowodzeń i po­
rażek, trwa na straconej placówce!...

Proszę przejrzeć historię antyfcmhiizmu od 
ostatniej połowy wieku: jest to nieprzerwany ciąg
wielkich porażek.

Bez najmniejszego powodu, jedynie ula zado­
wolenia swej próżności męskiej, aiityieni"izm po­
wiada kobiecie: ..Nie będziesz, lekarzem!' I a& roi 
się od lekarek... JBe będziesz obrońcą!'1 A adwro 
katki napełniają sale sądowe... „Uniwersytc me 
jest twojem m!ejscem!“ A w liceach i gi.nnazjre 
pełno .profesorek... „Nie jesteś stworzona do labo- 
atorjum!“ A pani Curie-Składnwska odkrywa ra­

dium*.. „Nie będziesz zasiadała w Akademii 1“ A 
hr. dc Noilles jest obecnie już tylko o parę cen­
tymetrów oddalona od zielonego fraka z palma­
mi!...

Ta nieprzerwana serja porażek i niepow odzeń 
śmiesznych powinna by była odstraszyć aniyfe- 
minizm i podyktować mu —  przynajmniej ną przyk 
szłość —i Dostępowanie mniej nieprzejednane, ale 
z większą rozwagą. Tymczasem trzyma on, beż 
znużenia, straż tych kliku placówek, któro jeszcze  
pozostały w jego rekach, a kiedy kobieta się zia« 
wi, krzyczy na nią ze wściekłością; „Nic wolno! 
Wstęp wzbroniony!**

Co za dzieciństwo! Wie przecież, że to nie­
prawda, że i tam. jak gdzieindziej, trochę wcze­
śniej, czy trochę później, kobieta wejdzie. Altf 
tymczasem chce antyfeminizm zasłonić swój od­
wrót, zyskać na czasie. I kiedy panna Beldy żąoą 
licencji, powiada jej- „Nie będziesz dżokejeml** 

Pozwólmy mu tak mówić, jeżeli go to bawi..'
Spolszczyła J W .

M imo ciągle wzrastające koszta pro- 
dukcyi w strzym ywaliśm y się z pod w yż­
szeniem ceny naszego pisma —  jak długo 
warunki nam na to pozwalały, nie chcąc 
obarczać naszych' czytelników now ym  
wydatkiem.

Obecnie jednak zmuszeni jesteśmy 
wskutek dalszego znaem ego wzrostu cen 
papieru gazeto.wego, plac personalu oraz 
now ego podw yższenia cennika drukarskie 
go z dniem 17. bm. pójść w  ślad za innemi 
wydawnictwam i na obszarze całej Polski, 
które już o dszeregu tygodni pobierają ce­
nę w yższą i podnieść cenę pojedynczego 
egzemplarza od dnia 17. bm. począw szy na

tfarek 49
regulując jednocześnie odpow iednio cenę 
abonamentu.

ZAPISKI;
'PdBidtce Petlleteho Vyrcci bitwy u Zborową

(Na pamiątkę pięcioletniej rocz-nlcy bitwy poct 
Zborowem) 1917—;lft?2. Praga 1922,

W  pięcioletnią -rocznicę bitwy pod Zboroiwem 
wydali Czesi wspaniały album, zawierający cały 
szereg ilustracji z frontu austr.-rosyjskiego. Bit­
wa ta zadecydowała o stanowisku Czechów wi 
armji rosyjskiej i była pierwszą próbą ogniową' 
miotło zorganizowanej armji czeskiej, która1 za­
częła odtąd występować jako samoistna jednost­
ka bojowa. Zdjęcia fotograficzne poprzedza do­
kładny opis walk jakie się rozogroly na tym od­
cinku,, oraz wspomnienia uczestników zaciętego1 
boju. Reprodukcje fotograficzne wykonane są 
wzorowo i świadczą niezwykle pochlebnie o sztu­
ce drukarskiej Czechów. Album stanowi piękną {’ 
wytworną pamiątkę.
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Navrs.t ceskeslovenskych logii ze Sibire do 
v!astl. (Powrót czcskusloweńskich legionów z- si- 
berji do ejc/.yziiy). Wydanie trzecie. Praga 1921.

Album ten wydali Czesi na pamiątkę powro­
tu legionów czeskich, utworzonych z jeńców au­
striackich na Syberji do Czech- Podróż tę odby­
wały legra okrężnie przez Chiny, Indie, Egipt 
Amerykę. zwiedziły więc cały prawie świat. Z 
drogi tej zebrali Czesi wspaniałe zdjęcia', "ftóre 
wydali obecnie i\V pamiątkowym albumie. Szata 
zewnętrzna wytworna. Reprodukcje doskonałe 1 
wierne. Aibum stanowi nie tylko piękną, pamiątkę, 
ale pożyteczną i ciekawą lekture dla wszystkich, 
którzy szukają razrywki w zagłębianiu się w w - 
dokach krajów dalekich I obcych.

Naczeisy redaktor:
B R O N ISI.A W  L A S K O W N IC R i 

O d p o w i e d z i a ł y  r e d a k to r :
J07EP K RZYSZTO FO W I^

OGŁoszsm
Eperraiłsta chorób skórnych ~'lwenerycsnyeb

Br. m z m i s j ł Ł p i t i i i
Lwów, Sykstuska 17, ard. od 9— > i l i  —ó. 173 7 

SpecyaFsta chorób skórnycn i wenerycznych

P r  ł? J Ł S C S 5 Ł L E ,5
ordynuje Lwów, u l Sykstuska 16. 17459

S p ec y a iista  chorób skórnych i wenerycznych

Ur. 'J. Lauferslsłn m a o l. w Berlinia
Lwów, SyKStUSka 37 (róg S łow ackiego). — Leczenie 
w łosów , plam, znamion elektrolizą, lampą kw arcow ą.

17 335

CHOROBY weneryczne, skórne, za- 
_______________  starzałe leczy s p a c j a l -
D r .  F K I S C t t  t i l .  W a i o w t  1. 11

17635
specjalista chorób  skórnych i 
wener. B . Sekundariusz szp t. 
pow szsch. ul. Słowacki igo 4 
'naprzeciw gl. poczty). Lecze­
nie lampą kwarcową. 138Ć5

p ią d  stały 2C0 Volt, l l 4  Am per 30 PS. S70 o b r o ­
tów , „Siem ens-Schuckerl ■ W e'k»- Berlin" prawie nowa, 
sprzedam . O R Ł O W S K I, W A R S Z A W A , ni. W spól­
na 1. 45. 19003 :

! l ! l l  13 l i i i !
m a l a s r s y .  l i s o w i a s r s y ,  l i t o g r a ­
f ó w  po cena h fabrycznych sprzedaje na-j 

tvchmiast ze składu [8146

P, Slaio®sM3 iSSa.Mii/, Bsii 15.
i-.y .j y

d - 3  s p r z d a ; s p r a e i l m i a  ł ó w  
o g ó l n i e  b a r c S s o  i jfo s Ś jL u p m y .e h ,  
potrzebni są tak dla Lwowa jak i d a  pro­
wincji. Oferty ped ,,Z. R ." przyjmuje biuro 
ogłoszeń Buchsteba, Legionów 21. 137S5

M k .  4 . 5 0 0 .
Wysyłamy wprost 

z fabryki gotową, pię­
kną d mską suknię 
trykotową, nadzwy­
czaj pra ty zna, na­
dającą się na każ ą 
figurę, łacinie pr:y- 
braną, we wszystkich 
kolorach za Mk. 4500.
S Z E W T & T C M irA
SŁikRSa aą j ł e a n i
p zybrai e i haftowa­
na według ostatniej 
m o d ., z najl pszego 
szewiotu, obszyta ta- 
śman.i we wszystkich 

„  kolorach za Mk. 5603 
inKaż sp o .'. lun z frenizl. za Mk. 7 .5 0 0  
f 'm o n o w j ;ub z klapkami „ „ 10 500
T unikowe . . • „  12 .430
SpbdfllG2fcl s ew iob pli ;.cw. ,, ,, 6 .0 0 0  
tfOkZUflB H p k ł j  c Jenne, letn'e z dob­

rego pięknego zefiru, modne des nie 
z mank:etami i elegancko wykończo­
nym kołnierzykiem od Mk. 3 000  d > 
Mk. 5 .890  za szf.

K0"Z!il6 nUSLd męskie z dobrego ma- 
depolamu od Mk. 3.000 d j Mk. 3.80C 
za szt.

oaSZUiB-r ddJSSkll'8 wiedeńskie z haftami 
i wstawkami Mk. 2.900 i 3.400 za szt. 

Husznij featysft&e z ko­
ro Kami Mk. 3,500 i 4,000 za szt. i  

SfÓfóiGSfti (halki) białe batystowe z ko­
ronkami i wstawkami Mk. 3.003 i Mk. 
3.500 za szł%

Reformy telS lfiS  biał-, czarce i kolo­
rowe od Mk. 7.200 da 2.0(70 za sTt. 

PońUZOChy il3ffltski2 we wszystkich ko- 
loruch od M 8.000 do 15.000 za tuzin 

Skarpetki ITlpkle wysokiego gatunku 
nadzwyczaj trwałe czarne i koiorowe 
od Mk. 5.000 do Mk. 9.090 za tuzin.

!a misi M EtfeHS!
Zam ów iony tow ar wysyłam y na naszą od- 

p ow ieiz ia lność bez zadatku za opłatą przy o d ­
b iorze z wa u .klem, <> ila tow ar się n i st.8- 
doba, swracam y pieniądze natyt "m iast. Koszta 
on ak ow a -ia  i przesyłki w yn oszące Mk. 603, 
na rach ir,<*k zam awiającego. Przy zam ów ie­
niach prosim y podać w zrost tj. śre "ni lub w y­
soki i ob w ód , przy męskiej bicliźnic numer no-
szon ego  kołnierzyka. i 9037

Zam ówieniu ; rosim y adresow ać w orost d o  
Warsrasrskiego składu fabrycznego

*T « • ««

f i is if iff
SiRfH, l ? l »  ft $  SH8.
j ig S y  P. P. przyjeżdżających d o  stolicy 

pres my o  odw.eclacnie n asze  o 
składu celem  osob istego trzekon,-.- ''n3S3 
nia ię. Prosim y żądać nasz' cennik 
działu ubraniow ego i biełirniancgo.

Ahiaszspfea. BessscSiii^n
! przyjm uje zam wierna i.u d z ie  a porad pod  dv l<re- 
' cyą — jaL J 6 z « fa t a -  J , p a r t e r .  18287

i iB id s  c b o ^ ie
czyśc i odnawia n-.eszkodliwy i wy,*róbow any

„ B m i o B m u *
W s z ^ t l s i e  -d o  n a b y c i a !

Główny skład wysylcowy: 18876
Lwdw, P iekarska 53.

U I M  l i i
we Lwowie z maszynami do r bróbki drzewa 
łub ez. Zgłoszenia pod „O zya'‘ do biura 
ogłosj-ń  Briicka, Lwów, Kościuszki 2. 18796

z praktyką biurową, władająca językiem pol­
skim i n emie'* -im w s ovv e i piśm'e, pi­
sząca biegle na maszy ie zna dzie umiesz­
czenie. Oferty pod ,,Z R.ł‘ przyjmuje biuro 
ogłoszeń Buch taba, Legionów 21. 18 83

' f  m i g r e n ę
amotnen*a!n. usuwają prósz i z .cogutki :m

iM ilf ia i- l lg r e s s Ia
wyrobu iafcorat. che.micz. farm.

A. (CŁąSSCłCISG© w Warszawie, Freta 16. 16855

g»zy ch c e s*  
i p ozbyć

pryszczy, opalsnlziny i zmarszczek na twarzy? 
Więc używaj cudownego kremu metarnrrfazę 

Wi fi PS &  ?  z przepisu D-ra St. Martin
■9$SP U w5 $  ©  A w Paryżu. ~  Sprzedają skł.
; aptecż e, apteki, Fryzjerzy i Perfamerje. 6J95

p z y  ch c e s*  być p ię k n ą ?  R f e g g r f h f l  
SJ i p ozb yć się  bea śiadu , " 5

N O W Y

l i  Liinle-iiiisii
7. p racovcn ią  Z s j # c W  se tu cz ry ch  C en y  b a id z a  

j ’ iT .jisrh ow a n e , Lwów, G, o d c e ' 1 74, o b s k  d w orca  
k o le jo w e g o . 17937

Dó diiźżj fabryki wódek i likierów p  
w b. Kongresówce

^ s a O l U Y

|(i m i  sTitn diraanncr

W arunki dobre  d o  u m ew y ; m ’.e -zk jn  e za­
pew nione. O f» i iy  z dnkladnem curriculum 
vitac i podanń.m d iiy ch c z a s  Wej ; z si.iino- 
ś c i :  „RGls.1 *-MA ł O L S K A - — W arseawd, 
Jasna 10 sub .D Y S T Y L A T O R * 1 9 0 »

przyjmie natychmiast pęd Korzyslnymi wa- 
ru.nkami F a b r y R a  I l o ^ s i e s * w  -18S17

Firmy RasHBf i H lilill?
L w ó w ,  »sl. M c i Ł o w s H i e g o  1. 8 .
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Najlepszym środkiem d o  p r a n ia  b o l i m y  jss.
raOSJSK V4YDLANY 1§Oó

3 0 . © G O  M p .
wy jtad^y temu, Kio u d o w o d n i ,  źe proszeli ten szModfM bielizui*?.

z a k mm rMgaflsczne -  p o z n a n , ot6wh@«
m  HugTOiynm KGhua:ftLiif\ kl M d i

Hania,,
| ! i
3 | U !3® F

K u p u j w  1902?

a pteką BEDEBĄ
K R A K Ó W , 

u l. K a rm e lick a  1. 22.

& $ € 9 M § £ l l i  1 k o ło  dom u, szuw arow e. —  N aw óz do kwiatów w azonkow ych  i na ogrody . —  W esza tła 
8  ś l s i l i i J a B i ®  B S w  Sm '*'I“I ?  ' S s l i  do ubrań. —  W szelk ie  szczotki, trzepaczki, piuropusza, logóżk i. —  Kolka do torń —  S ie­
ci enia d o  krzesał —  „M o r ty n a * , śm ierć m olom . —  ś ro d e k  „ C "  przeciw  rduskwom i ow adom . —  S k uteczne talerze na m uchy. —  
Środki do  konse w acyi ja j. —  P ap ier pergam inow y. —  Gąbki toaletow e. —  Ś ,v iece , w osk, pl stelinę, grzebien ie, w a 'ę , wkłady hygien , 
m ydełka, perfum y, krochm al lyżow y, sznury d o  bielizny, postronki, gurty tap icerskie  i rzem yki do szycia  pasów  —  p o leca  n a jta n cj

Dl MH1CA K ! H a iazyn  Farls
Eaferegs 12.

lita  1 srebrna ?•. ą l t h o l z
w c n c f f i ]  H u p u i e  5  s p r ’- c  J a ;  n a j s u i n i o s n i s j 1H87 1

- w

LWÓW, PftSćlŻ H r d a i . l S n a  5 .  Baczność  na firmę S. ALTH O LZ i Nr. S.

t e  wina Kratowe i i i  Satie
bez żadnych domieszek, polecone prz z po­
wagi lekarskie, niczem nie 
ustępujące winom gronow.

w  G A T U N K A C H r  1 886 J

'T J V r± : o _ '0  w y t r ą  w n e  &  j&
O  f t  a t e f c i / i L i  &  &

W « 2 1 0  ' V ‘© Z ,j a C L O ,« l ,t ł i .  s ?
d e a e r o w o

z pierwszej wytwórni w 'n owocowych we Lwowie, ul. Bogusław sKiego 9— 11. T elefoa  6.
Nie szumna etykieta, lecz zawartość flaszki świadczy o dobroci wina. Jtta i i i  iiififf

paaeHBinnfiWłnirynwiHii m^smaaaaaamamKZSŜ aMMaeisaieŝ mamBWtsimBBaaeKmmmKkzzcm

Oaraską saKiiia 421 SI
TLe^ibri i z ^ ,  1 1 .0  35L-S.1J3. S  y i lg j  tĘ is?i o t a l i a .  t y l l Ł O  3k3Łg>.
W -sy łam y w prcst z naszej fabryki piękną d a m s k ą  letnią cał^ 
s u i i m ę  t:yk  >t. n ad zw ycz ii praktyczną, nadają ą s ę na każdą 
fi urę w k o lo ra ch : b ia ły> elektryk, : ronzoy .y , szary, p iask iw y, z ic- 
n  y, niebieski, różow y , lila, czerw ony, fres, bord o  itd. najm odni j - 
szy fason, s o lid n e  w yK ończoną —  t y l F o  M p .
P rzesyłka 330 Mp. Przy zam ów ieniu  3 sukien i w iec j przesyłka 
na nasz rachun k. W v sy ia m ; :• araz p o r /ta  ?a zal eżeniem . P rosim y
Łd.eaor.ać: WARSSAWA. SkRZYBiKA P4SC2TOWA £0 , — 

J X .  M o t t 3 l a t ,  L e s z n o  S - 3 .  14723
U W A G A : W  rrzie ni i spodobania się — ,z\vra Emy pieniądze w  ciągu 8 dni:

Das

^  A B j f t W K l  s p a l o n e  z a m ie n ia  23 dopłatą
h fJ ts h m  \jjHgf J t jj,J L  firm a  B E R N A R D  P A f.'Z C R , składnica mŁteryalów elektrotechnicz.-.yc'-.

, m  „ ą s g  —  L W Ó W  -  i k O P E R N I K A  1 7 .  1 8 6 9 4

fil 13 U ^ E S ? 1 E 1  * ' - « ! .  K r a K o w f a * a | j t 2  z o a ta ł p r z e n ie s io n y

i l i l i i  I. i. l i l i i  Jo lonalii łysek I. tS §K£ «£.
d o m  P. T. P ubliczności — ja k  dawniej.  18274

F ® i l f  MaeliaisHloli
60 liia u H r.H  {iUSi.0k poszukuje i przyjm ie 
natychm iast, pod k o r z y s t n y m i  warunkami 

F a L r y H a  K o n s e r w  18618

Rislssr I Hoflisier
u l  R u i c w s H r e g o  1. fi

F ir m y
L w ó w ,

obotnte

sdądajcie cennika l
t

Sóiefi- żefaznycf)
dla dorosfycf) i dzieci

u firm y

Silniom <zfia[s(<\ 
jBwów, Sodiesfćiego 3-

przyjm 'e natychm iast pod korzystnym i wa­
runkami F a b r y K a  K o n s s r w  1S6I5

F i i i  iBsKgf i (igfiifigsr
jL w ó w .  uL Ż ó ł k i e w s k a  1 7 3  ( z a  rega kq).

728 i

S K U S lE R jt f i
Ejjmuio r-amówienia, udziela p o r a j pod tlysKfacyą. 
l i c a  A s n y k  a  i .  d r z w i  3 .  1  ̂ ^94$
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l i s h m ®  i z s i u j j ś i s s  k s i a i h l
p o l e c a

Ksl?ie'nli ff. WAHLA
• W  'E*T?35l& T X k S r& l,U L .

H K j .
pOkazya“. Tom poezji Adama Mick e- 

wicza, zawierający : Grafyna, Konrad 
Wallenrod, Ba lady l romanse, Sona­
ty, Ody i pieśni na satynowanym pa­
pierze, ebj 230 stronic 300

Ostatnia nowość : Dziewczyna, której
za żonę brać się n e powinno. Rady 
i wskaoówki. 18 iii. w tekście 350

Kobieta w dobrem i ziem świetle. Cie­
kawe zagadnienia w kwestyi lei żeń­
skiej w rczwo u ofcólno-ljjrkim  na 
rozmaitych stopniach kultury i t. d. 
w 3 tomach razem 750

Samogwałt u mężczyzn i kobiet i jego
skutki 220

Poradnik lekarski dla mężczyzn o cho- 
ro'racn wenerycznych 230

Choroby weneryczne. Leczenie i zapo­
bieganie 250

Obszerny ilustrowany poradnik o choro­
bach wenerycznych 860

Najnowszy lekarz domowy na wszyst­
kie choroby 450

Obszerny wiel i lekarz domowy, opraw. 1500 
Poradnik w nagłych wypadkach i za­

słabnięć ach 250
Bezbo esny poród. Przepisy zachowania 

a ę pode as ciąży 500
Pieięgnowa le i karmienie niemowląt 

Praktycz »y poradnik dla młodych 
matek, oprawny 500

Dlaczego mężczyźni się . nie żenią 7 150
Sztu ta podobinią się młodym panien­

kom 220
Sztuka podobania się młodym mężczy­

znom 220
Dr. Sp-mzer. Ftyka stosunków płciow.
Dr. Gelssn. Hygiena miodowych mies.
Dr. Su oled. Sekretne SDOscby mał­

żeńskie 250
Lombroso. Psychologia pocałunku 150
C o  każda dorastająca panna wiedzieć 

powinna ?  600
Nowy lekarz dla kobiet I doktor dla 

dzieci i 900
Mały z elnik lekarski 450
Wielki zielnik le orski — opiawny 1000
Zasady pielęgnowania chorych 9C0
Ko metska hy^ieniczna 250
Weterynarz wiejski. Poradniit gospodar­

ski —  oprawny 500
Nasz weteryn rj. Ohszemy poradnik go­

spodarski 1000
Dancing. Najnowsze tańce salonowe.

One-step itd. 250
Szósto i siódma księga Mojżesza 16 0
Osma i dziewiąta księga Mojżesza 1600
Dzie-ląta i jedenasta księga Mojżesza 100G 
Albertus Maorus czyli egipskie tajemn. 1300 
Prawdziwy Ognisty emok 900
Mugjo i Czarnoksięstwo. Zbiór tajemnic 

magicznych 200
Czarnoksiężnik Bosko czyli tajemnice 

magii 160
Ta einnice magii. Wielka iilustr. książ­

ka m giczna 920
5ztukl miłosne i czary 600
Nsinowazą wyrocznia przyszłości 150

Nejmwszy listownik dla zakochanych 2 .0
Lilie i paprocie. Ksią.ka dla serc ko­

chaj c cs  300
Wielki ilustrow. sennik e îpaKi 250
Wielki z .iór p winszowań n wszystkie 

okoliczn. 250
Polski sekretarz dla wszystkich, op aw. 600
Wielki Toast polski na wszystkie uro­

czystości
Zbiór na lepszych monologó w — cztery 

zes yiy razem 
Śmiech Zb;ór fraszek, anegdot i humo- 

ryst czn ch opowiadań w dwóch czę­
ściach razem 

Figlarz warszawski. Zbiór we ołych żar­
tów i anegdot 

Bomba śm »chu. Ilustrowany zbiór hu­
moresek

Gry w karty Dolskie i obce. Najdokła­
dniejszy przewodnik gier —  oprawmy 

Kabała. Karty wróżbiarskie słynnej Le­
no rnand z Paryża z dodaniem książsi 
do pouczenia 

Flirt polski. Zabawa towarzyska 
Piosenki i utwory kabaretowe 
Najwięks a wszechświatowa ogólnap:?e- 

powiednla losu z dwunastu znaków 
niebieskich 

Smi'es. Sławni robotnicy 
Smiles. Siła robotników i co  to jest 

kapitał
Czarny Piotruś. Zajmująca gra towarz. 
Najnowsza ku hnia w rszawska, zawie­

rająca przeszło 1200 różnych potraw, 
opraw a 1500

Ks t)iki wysyłamy tylko za poprzedniem  nade- 
man m naieżytości przekazem  o  cztow ym  Z A  Z ,v  
LICZiCĄ iC SIĄ /E K  NJE W YSYŁA M Y. i 'a  p fe e .ie 
przea/lk i dołączyć na p orto  80 Mp. 14713

A K t SZE.^K V potc się Paniom po i dyskrecją. Lwowskich 
dzieci 1. 7 (rolna! f. p. 180 5

lA N In  dobrze urzei abia otomany 
parter. materace. Zofii 15; levy  

16665

. c#erc ma fcâ ta kto masuje twar* w 
-K O bM E O u Mikołaja 7. \s297

LA.T istniejąca pracownia tap;cerako_dekoracyina AltKze-

^ J 01naS^ SHieC 9: poleca sl ,  do reperacji
Ł j b t i  w sze.iiclyj-Tb * w  7  akr es ten wchodzące p n ual.
przystępniejszych cenach icono18808

30 ,  JKUJE 'kreci , niemowicta na wychowanie Zgłosić
Sie Lwćw. Utic- MatcckTbRO drzwi 7 ; I p. 1 °S '4

500

500

160

160

600

300
160
220

U M ORUÓW  mrtepszego czarnori-iriu hej budynkó jr po 
wiec; Zbrrat wymierni na ohs.ar znacznie nmh Isz- w 
oknitcy ow_ 1 1 Polakfem!. Pte-mne zs foszeit: d Ad
minfkt.acjl ..ZAM IANA 5“  IRR32

DOBRi LOKATA Poszanuję potyczki nr rabezpierze ife 
hi joteezae n:. dobre oprocentowanie. Zgłuszeni# E W  A
•MiLJOYY1 Administracji Wieku 18845:

NA W ESELA, Zabawy, wypożyczalnio ubrad —  Sozańsld 
. odwalę .  1 ; A'a.'r«w# 31 E

AKUSZERKA PPZY JM.ELTE ZAMÓWIENIA KOZIEŁA PO *  
RAD Jcd dyskrecja; B AR TO SZA G LO W AC K ’ GO 11 A
M . TKACZ 18(^8

POSZUKUJĘ SPÓiLNSiKA do dzierżawy mnlcfsze- 
Co folwarku z kapitałem 6— 4 miPonów marek, 
ile możności fachowca, kawalera lub wdowca. 
Łaskawe zgłoszenia „’K. K. 1001' ao Administra­
cji WiektL I S<568

I M 1 1 I  P O ^ T Y .

KONKURS
na wy tajanie rob6< fconwi farskich i asetfzacy inych w  Gar.. 
niroi#c Tarnopo? Zloszów, Brzeżany Czortków, Zaleszczy. 

k& Trembowla Barszczów.
Oferty ostemplowane (10 mkp) wnosić do Rejonowego 

250 t Oospodarcyepo w Złoczowie wraz z dołączonym do_
250  ofcote 10 proo. OKóineJ sum y rocy.

BnO

STO 1 O

BiWSiliil
u r ie ją c y  p r e c y z y jn e  r z e c z y  to c z y ć , je > t

p s s z a l i I v a n 9 L
Estei'an, Lwów, Po iewsKiego 7, II.

EKSPEDIENT A 
karska 1 A.

dreyuisty poszukuia E A R M A C JA " P ie .1«Ć2T
DZIEW CZYNA do kuchu, potrzebna zaraz, 

reno b.
Cukiernia. 3 a ‘ ł .  

18632

CHŁOPAKÓW  do nauki przyjmuje śłusarnia Bema 22 8680

POSZUKUJE czeladnika ShniSa szewskikao. ul. św. Anny 9. —  18929
.iajrp''zen>» za oterowam* prace. Taryfa komirrarska STOLARZ za Zrelon. rwratka potr^ebufe czetaduika. wikt

wzgląd..‘ t  stw! srdzenin ceny pr-/rz Wfadt, polityczne winna 
być d aiucz na do oierty

Nai ■» _ .  i za roboty ase»izacy,oe oblicza s 's  miesięcznie 
od cz’ owieka według itańu sserezowych w danym budynku 
wojskowym Za is botV konmiarskie według obowiązuiacef 
tan-fy i orni J ' <|b —  po uwzględnieniu procentu opustu 
od tejże tai yfy

Termih składania ofert upNwa z dniem 27 ttpc* br go_  
dżina 13_ta w południe.

Otwaroie oie-t na tctpf tegoż dma o  godsinie 13-tei —  
poc7 em na tapi spisanie u at6 a

Uierty bez r. ..(‘ juiii nie będą rozpatrywane 
W  razie nieurzyiecia. ofer“y  wadium zostanie natych. 

miast w aróim e
K>erownictwe Rejonu Iatec itury 

19035 Tarnopol
L. 5195/Ż/22

r,WF mi!i° r-y Mar<vl' p®-
B r Bt : . A  23  12 szu k u lą , na p B-w szą h i­
p o te k ą  —  z g ło sz e n ia  ..W iek  N o w y '1 147 R. 18721

nAUKa mmmsmm
M ATURY scminaryaJneJ kurs jednoroczny ł dwuletni od 15 

września. —  Zoffa Stan kie wieżowa; kierowniczka Kursów 
Zacharjcwicza 3. 1733®

INSTRUKTORA zdolnego starszego do przygotowania po­
prawki do klasy II poszukuję; GaSprowska, uiłca Szep­
tyckich 16 od 6—7 w * c z, 18811__

Ł A T W A  MC p D Ą  udz la 1 kcyj Języka francuskiego; nic- 
m»ecli|eco oraz konwersacyf w tychże Językach rutyno­
wana profesorka uł DJngosza 1. 37, II. p. 3601

r o zm a itb . asaur'ujB a
P O łO Ż N A  PCI.ECA SIĘ PAH.OM  POD D YSK R EC YĄ -  

LEOffA SAPIEHY 6J -  PARTER '7337

WIEDEŃSKI frjzjer, dgłnskl ) spM glista #  ęnduiSwt i cz«l  
n,,i udziel# lekeii. W iad c-od d . rafikai .zzrnf-ekieeo 2

1 Łoi

i nżbszkanle na miejscu

ZDOLNYCH ślusarzy przyjmuje śłusarnia Bema 22.
18738

187r
ZDOLNA SZW AC ZK A do oLifol bielizny 

ul Lw ow .ka 29.
potrzebna zaraz 

18750

PANIENKE
ter.

przyjmie zakład kosmetyczny Miaołaia 7. par.

POTRZEBNA panna do dwoiea datt r  zaraz (iirael.l W .a  o .  
m M t u! Kopernika 10 ■ MON TAN‘ ‘ 18oS"

C H ŁOPCÓ W  do nauk, ślusarstwa poszukuje labryica mebli 
żelaznych. Wozaczyflskl plac Bernardyński 15. 18772

BUCHAI TER.BILAN SISTA z
-oszukisruny od l_go aerpnia. — Zgłaszać się od 8— 15 
Uraybner_Fo th ul Dwernickiego 34.

poważną .praktyką handlową d »— I! 
1479?

S Ł U 7A C Y  młody Jo biu-a potrzebny Jd l..g sierpnia. Zgła 
ssać się od 8—-15 OraybnerJEeith. Dwernickiego 3 4  14791

K ?U O AR N IA I OLSKA Alojzego Hora, tha w Sambarzi p o . 
szukuje praktykanta z ukodczonem niiszem gimnuz 190Ł2

FABRYKA kopert, Korzeniowsklcgty 5, posziócuja 
zdolnego pi-dełlca.‘za (ke). 18881

ZDOLNA panna do I onfckcji i  sukien damskich po;_ h.ia 
stale zajęcie; FJJck., kr; w(e< BiacAaiska 20 18815

CHŁOPAK do odbijaniu K orek t natychmiast potrzebo, . Dru_ 
karnla Nowoczesna. Pańska 31 18818:

SŁ1 rAĄC AJ(UCdA.RKA z dobrtnij; polei ewami natychmiast 
poszukiwana. Z; kład dentystyczny, Oródecka 83A 18830

POSZUKUJE służąc,, ao nszystkieg pensia 6000 mkn. 
i w-lkt: CukSene. N-rwaka Lrooa Sapiehy la, Lwów 18H30

ZDOLNA dziewezjna zostanie natychmiast przyjęta; O ho. 
ra.żczy7na 14; trattka. ____________________  i i83ł

POSZUKUJE chloc-ca do sklepu elektromechanicznego. 
„ L u m e n - plac Mariacki 1P354;

BZUKAM spćlniczkt zdvla«l g r y - jw ia . samotnej z gotói ha 
nnesakaiue rsidi ZgłcAytetld; Zółw ^w lra f Swep » ,  łf'«

1Ś63S
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sta low -, d rcb  . i w iększe oraz eztyfciki v w szystkich  kol . ach i w ielkościach  do  haftow aira  sukien — oraz p a s k i  
w  wielkim  wyborze iu i nodcszty. Sprzedaż hartow na i detaliczna. — Zastępstw  św iatow ej sławy Cze. h s o  aokiej fu -

~ M a K s  I t i e s łe r ,  L w ó w  u L  51o n .e c 2.-ia 9 .
8 75

PANNĘ z Jadnem pismem ręctttem; korespondująca po pof_ 
sku I npemiecku; piszącą na maszyn't: przyjmie natych­
miast instytut optyczny Schali i Eichler; plac Marjacki 7 
(pod kawiarnią cle la Pali'i 18838:

MANICURZYSTKE pierwszorzędną sttę oraz dobrze poleco­
nego służącego do skApu przyjmite zaraz Firma B Sto- 
łński. Lwów Letfonów  1 18844

pO ! RZEBNA kucharka z plerwszorzędncmi pole­
ceni a nu. Listopada 16- 18879.

PRAKTYKANTA lepszego przyjmie Dom Nowo­
ści, Sapiehy 45. 13873.

MIUZKANIA B SKLSPY CStSbiri
POSZUKUJE dużego pokoju umeblowanego lub nie z  osob- 

nem Meiściem. Warunki wedifc umowy. Czubska, Król. 
 Jadwigi 24. II p. od J2--3.  ___      18655
KAWALER katolik poszukuje mieszkanie przy lepsze} ro­

dzinie okopcą Chorążczyzny. Zgł „W iek  N. 37“ . 18629

POSZUKUJE sę kucharkę restauracyjna i  dziewczynę podrę— « 
cyną natychmiast mteczsrtha „M arya1* Leona Sapiehy 

pod 1. 85. — 18765 j

POIRZEBNA do biura panna z wykształceniem Jrandlowem 
i pisząca na maszyr.fe. W iadom ość: BaJkli 11 18804: i

POSZUKUJE się panny do ręcznej t raaszynowej roboty. | 
Pracownia kamizelek; Matas<>\tyfcz. Lwów . Blacharska 29 
III piętro   18814 : ;

t utynow m egc buchaltera b lansbtę do 
p  iĄ  n ;ty hnlastowefo rblęcia posa3v pc- 
tt% in ik u ia  się. Zgłoszeń a pod „STAN*

DA D" do Biura og r«zeń Kr ysko-
fow cz-i, ’ wów, Sohola 4, ii. o. lSSIR

POSZUKUJE wicikiego pokoju kawalerskiego z  osobnem 
wejściem z utrzymaniem lub bez za wy*okiem wynagro­
dzeniem. Adres do Wicku pod ..Dystyngowana 24“  1S655 |

POSZUKUJE zaraz pokoju umeblowanego. Certa według unio 
wy. Zgłoszenia pod ..W arszawa" biuro ogłoszeń Buchstabft 
ul. Leułcnów 21, 18782

UURZŁDNiK kawaler poszukuje IrJtiegokolwt^k mieszkania. 
Zgłoiztrua pod .Spokojny lokator" do admin. Wieku Now. 
za okarabem  kwitu,    18795

NA 7 DNI w sferpniu poszukuję ladbego pokoju z osobnem 
wejściem dla osoby przejezdnej. W ynagrodzeni według 
umowy. Wiadomość da ladmin. pod „Prztrradny". 18748

OKOJU d li dwojga osób  z osobnem  wej­
ściem — ewentualnie z wiktem — po­
szukuje si^ od 1* sierro a br, — Zgło­
szeniu pod „WI* *!o l iura cgłossrft 
KRZYSZTOFO .VICZ li Lwów, Sokoła  4 
dtiigie piętro. ^S?61

ZDOLNA stenotypłstka poszukiwana. ae stenografią mają 
pfcerwszeiiśtwb. Wiadtoaność Biuro S bl^ ow sk i^eo . Ja Kie!, 
iohska 7 18866

POSZUKUJE bezcWte-tncga dozorcy m ogącego być zarazem 
furmanem od 40—50 lat. Zgłoszenia fabryka m vdła Pa­
nieńska 27 18869

o in er jo  kierow nika tartsku z iflugo- 
3etr ’ą praktyka (tylko f chow a sUa) 
p az ikuje się. Z g łoszen ia  pod  „S T A N  • 
D A R D "  do Biura n^losz Ą  K rsyszto- 

" ® fow  cza Lw cw , 4, I '. n, i-' "'1’.

POKÓJ z utrzymaflJem zamożnemu kawalerowi 
wynajmę. Zgłoszenia: Żółkiewska 1, sklep wę­
dlin. 18880

ZAMIENIĘ duży pokój frontowy; nyże i dużą kjchn ę b rp_ 
to w u w  dze-iitcy VI na takież lub wrę.kszi w  któreikoL 
vVok (Izlela cv , chętnie dopłacę; Listownie do Wieku uod 
DWW JE OKOJL* ________________

IiNTFLlfiEN w\A bezdzietna wdowa pozukuje zardż dr. w y -  
naięria dwa pokoje z ki,rhnia A' n i.ś c ie  lun v nol lwu, 
chębiie weźmie w* dzierżawę do: I lub d worek z  ogroJcm 
w  otcnilcy L.wj iwa, czynsz wedlne uniu • ulokuje w 
dyierża-.--^ pr,łyczko ta  vż pót miliona. Listownie do W  e_ 

-ku pod „DZIEK'.AW AT‘ 1SÓ22 ;

P0S7UKUJIFMY buchaltera-bilansjlsty 
szki 8

„SP A R T “  K ościu, 
18870

URZCDNIK n a f t o w y  poszukuje pokoju z utrzymaniem Z n o ­
szenia do AdmHisiitracH pod ,,S L | 18833;

DO SPRZEl . NIA sklep z  ur-adzsniem; dom parterowy z 
wolnem m eszkm iem ; kam -nica z  dużym oodw órzm i 9—11 
--2 0  -dl m oreów z budynkami i wu.-a w Brznchowicarh.

I — af  'm c-i C m rażcz ma z ' i p. Skomorowski 1867:
OBRAZY ofelne i akwarele zaraz sprzedam. Dabczańskiej 7, 

III. p. drzw. 14 od 4- 6. 18633

, CHAR l 0 W 2-temicb tróllu noedroao dn sprzedania — także 
i para młodych. Zyloszemia; Jarym owicz. sklro \kade_ 

mirka. 1863;

KOŁODZLE jKIE materyaty suchy jasion brzost, dat w 
ulększei ilości do sprzedania ul Nowej R zr /n  23. 1S7S?

SPRZEDAM 160 ite maki żytniej , 50 kz przennel. Zalosienia 
do dnin. ’ Vi^ki i la ,.J. H. ‘ . :872l

MASZYNt, d ' pisania użyy^ana w  dobrym sten c kupie. 1-4U- 
r.enła pod Maszyna*' do tdnŁin..tracyi Wicku 18724

A A O iiN IO i RWAŁA w bard. a 
dobrym  staria  do eprz^d-anię. — 
Wiadomość Biuro ogioszeri i j zyszf .*> 
f o w c z  Lwdw, ul. S óiu la  4, c!ru.?Se 
pi  ̂t o. —  —  —  —  —■ 18 86 0

(AAS2YNA do szycia nożna Central Bobin Urie- 
tzner prawie nowa, okazyjnie do sprzedania, 

l ^'Balonowa 14, 1. p., ganek lewy, popołudniu. 187Ó3
SPRZEDAM komńdke. stolik, ‘■toiki i kufer osdaduć or! BOdz.
_  6—7 w e c .  Ch irftżgyznn 11. 18T27
SI R /T D ‘ .M rrtial z weuln kamiennes.o ikofo 2! rne.y. zznych 

cetnirńw. Wtadomnśc TornsChccn JablonowsRch 34 A —
_ _ I ._ P f e t r o ._   '8744
DWA WÓZKi rzet.nrfcJcie z  wsasazamr zaraz sprzedam ulica 

Łyczakowska 145, '87 ")

KOZA D0.INA z koźlętami do sprzedania. W iadomość pbca 
Dekerta li-. 18778

SPiRZFLtAM część kamienicy w centrum Lwowa1 
z wolnem mieszkaniem nadaiacem s;ę na biuroi 
Zgloszoiiia pod „Gotówka" Wiek Nowy. 1S769

KOŁA CUMOWE do p oyozów  sprzedam okazyjnie bardzo 
tanio; Lumen. Lwów.; plac Mariacki 4 35850:

SŁUŻĄCEJ do wszystkiego dobrze poiecopei pos; uknie 
Pried. Sapiehy 45 18873;

SŁUŻĄCA do wszystkiego potrzebna; Mikołaja 11, drzw; 11
18669:

MŁODY kawaler szuka mieszkania w  okolicy śródmieścia
przv  skronui^I katolrckbi rodztRie. Zgłoszenia .,i. ;T O -
l IK“  Biuro' rgłoszeń BrUcka; Kościuszki 2 1SSG7

POKOJ y o.obnem  w cScicm  bogatemu kupców; przem ysło­
w cow i z  urawem użvcia sa'onu, lazLnki. fortepianu od 
najmę. Oferty; Reklama P jjisow a; Chprążczyzna 7 —  
.SAnlODZTLN A l!*> 0

M AŁZSB«5T\Yjk C I W M I
URZĘDNICZKA państw.. dystyngowana p-anna; samotna; z 

urządzonem m jcszkaaiem ; wyprawą; gospodarna; nawiąże 
korespondencję; cel matrym, z panem poważnie myślą­
cym ; w-ykształconym na wyższem  stanowieni od lat 36; 
Zgłoszenia Admr-n-łatracja ,,UCZCIWOŚĆ 1*8821:

W rL iG E N T N Y  krawitc kawaler szuka w celu matrym. 
miłej przystointj panny łub młodej w dow y; mającej lub 
chcącej otworzyć pracowni'? krawitecką. Fotografia za 
zwrotem ; Łaskawe 'ogłoszenia pod „P R ZY SZŁ O ŚĆ " Doste 
restante Przemyśl - 18841: j

e ?  a , Z H A \ 3 1 » N 9 .
UNIEWAŻNIA sFę kartę bezterminowego arlonowania w y - 

s ta wierni na nazwisko padchor. M archwicy Tadeusza prz ez 
r ‘ row^e z dnia kwietnia 921 —Dowództw^ 40 pp w e Lw 

Kartę tą wyż wymieni^onemu skradziono. 18S42:

FUTRO damskie karakuły używane kupię okazyjnie zaraz 
również spód pod futro męskt-e Zgłoszenia ul 
pada 69 18S03

SALONKI bjeliźniarki dębowe sprzeda stolfeirz, Kaleczą 16
       18805

; FISSKARMONIUM lertio głosowa silna w  tofi*'e sprzedam. 
Gar mada Zborowskich 16 18501

DOM murowany kryty blachą z  stainią, ogrodem spi'xsdam 
Carr.iada Zborowskich !6  ______________________  1SSCŚ3

SPRZEDAM ralon machortfewy komody antyczne serwantkę 
blnreczko Janońskfe otomany, kanapki składane; ssafy dę­
bowe. różne rzeczy do użytku domowego Domaszr-wskl 
Ossolińskich 9. 188^

SPRZEDAM wózek rzeźnickf nowy Kętrzyńskiego 44 16810;

HANDEL delikatesów i  korzenuv iest do sprzedania. Krze­
wi cki, R zeszów  3 Maja 32.____________________ 1S325

m m m  p g s a o  p a s z m i u m *
GORZELNIK z  długoletnią praktyką, obzuajomiony w  różnych 

aparatach, jakou z nu apai ac.-C' fektyŁI acyjncm maszynach 
parowych i niłócamiach. pragnie siałą posadę. Zgłoszrrf a 
do adm. Wieku No w. pod ,Gor zelnik , 18578 j

STARSZA OSOBA przyjmie posadę do kamienicy tylko za 
mieszkanie; chętil.e do pikowania willi. Lrsty do Wieku dla 
J, M. 3096

PIANISTKA rutynowana poszukuje posady w kinie_ lub w  or_ 
kfestrze muzycznej. Postie-Ttstante ,.PIAN?S'i KA‘ ‘ Q^ort- 
ków 18612:

OSOBA w średrifyn włcku dobrego charakteru zajmie się do­
mem a nawet dzieci'; Bartosza G łowackiego 12, II p. na 
lewo _ 18S17

EMERYTOWANY urzędnik •wr sfle włcku poszukuje., posady 
w  banku, handlu i przemyśle. W iadomość .w Adir&iistracii 
V/iteku pod „ZAUFANIE 1 18819:

ZDEMOBILIZOWANY w ciskow y z  ukończoną buchalterią
poszukuje posady. Zgłoszenia W iek Nowy' pod. „ W  H‘ ‘

____________________   18831*
OSOBA samotna; m łoda; inteligentna poszukuje posady do 

zarządu domem gdzie w  wolnych chwilach m oglabv 
uęzyć się szyda . Łaskawe zgłoszenia; Kopernika 1 T o -  
polnitka ___ _____________ _______________ 18843:

PALACZ centralnego ogrzewania poszukuje zajęcia. Zgfo*
szenia: Króla Leszczyńskiego 28, Skubała______________19806:

I ^ T f i ą i r  ą :!iść  agresfu, poiiotnek, 
l| | i l i  tru8> 'w sk , iw.lin, w isien i m rs ‘ :.
Ł i L l i r ^  m k m i : m ,  m ,  m m m n .

1 no I 7

SPRZED\M syp.ial;iie; maszynę do szycia ; gramofon; l 'u .k o ; 
zegar. M a ltjk ie jó  4 parter prawy. 1SE41

UŻYWANE maszyny do szycia kupuje Urbański ulic Ko­
pernika '6 ;  I. pię'ro. 17894

® g »  łótte. tro' ^taisz ••• tiJliiSiwfc—) - ! /  n u m e r  37.
cuFia Kp. 6*.;00. Wiy.ćorr.cść ul. l i  S u s n e r a 10,
drzw : J*r. 2. 3093

IRAWCZYNIA peszukuie szycia u domu pry walnym a tak_ 
— i na i ja , ■.« wTcś; wiadomość Zicioua 1, 1 p. 186351

OGRÓD 2- morgowy z sacbtn, stajnią I mieszka- 
nieia dla osób pojedynczych do wynajęcia. 
Sprzedam fajton, prosięta i sieczkarnię. Wiado­
mość : Słoneczna 49. 18349.

MASZYNA nożna dn szyoia v bardzo dobry.n itarće do 
c rzedania. WJadomość ii dozorcy domu Łvczak6w  I. 63-

17748

FOLW ARK ala rai; pałac ; park przecudny; ' budynki m u ro w . 
n - , w odociąg; wszystko w  najlepszym stanie; oszar OKOfc 
KOP M orgó" ; ziemia l klasy w ,-m  lesł przeszło 600 mor­
gów  lasu mieszanego; star, 70 lat bez inwentarza 4 ni o od 
Lwów i , 8 Kim, od stscil kolejowe} za.<iZ do spasedari .
Cena 550 mi,'!onóv Mkp. — tyiko ‘‘olaki « i .  Zriosztida 11. 
Ztowne do Aan.m. V /1 c lj Nowego pod .Mewa Osea*. 18o59

gBrasa-to
dobrze s 5-; renf;’ - 
j^ca ę a r a z  tło 

ZBł lżen ia  L s t ó w ą e  c :  Adm . 
„W ;ek u “ pod „Droguzryg**.

18543

W ĄRSTAT rzeźriiekf cały urządzony wraz z maizynimr, jest 
dó sprzedania lub przyjmę w sp ón ik i z gr^ówku. Sklep ten 
jest przy największej u fty . Jasnogórski, Rzeszów 18826:

W K £ K  dziecinny w dobrym stanie net "cbmiast kuplę. 
Zgłoszenia z podaniem 'ceny c o  Adm.n. Wicku p o i VO_ 
LAmD‘ ‘  _ '■‘*537:

RZEĆN1CK1E maszyny dwie duże do siekania '\Yilkl szpry­
ca duża bardzo tanio sprzedani. Jasnogórski, R zeszów .

18627

URZĄDZENIA na kawiarnię, cukiernię lub śniadankowy ca.)<- 
w r; z z  r'ac.zyn>m; stoły marmurowe, k . Ł . ' ; ; aparat < 
p.-wa bRSrd; lustra Jest zaraz do sprzedłui u Jasr.oeńrski. 
Rzeszów  _____________________________ _______ 182^: ^

DYWAN i maltata (persfcle') 7  pre.odu Wfyir.zdu okadelnle 
do sprzedania. Su (ńsklego 25/1 drzwi 9. 188M

ŻNIWIARKĘ szwedzka Vesteras prawic nową tanio e jrze_ 
danJJ tólkiewska 123 18S7i

SYPIALNIA now a; Jasna i  nowe u .zadz.ulę okazyjnie do 
sprz-edaiiia BLtż3za wiadomość w  sklepie Sehcfncra. ulica 
SykstusŁa 8 ' 5.,73;

FORTEPIAN; ptoamo; fihbarmoniuni kupię zaray. t-r ńsna 
21,  danak____________________________________________  _

SPRZEDAM okazyi.iie bardzo wuiio 1 ’ózck -a  gu-nact Xu_  
tschnfrlajton ; W/adomośu iśote! Earopzltks, Lwów .88531
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Po pfz îfawadżBfliu dsMaauoJ KSonstrulrcyl loltałd, liwerti lostala »  bô o KAWIABHIA I RSSTA&SACyA
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1 & 3  S  u l i c y  t S 3 ^ 1 s . o t ^ s ł s . i e i i  “
Nowy znrząd poleca się j§ T, Publiczności. Fachowe i rzetelne prowadzenie. — "/szystk e potrawy f napoje pierwszorzędnej jskeści. 
Ceny nader umiarkowane. —  Wielka obfitość dzienników i czasopism. —  Codzienne koncerty kapeli salonowej pod batutą słynnego 
wirtu za i dyrygenta, p. R o t a . __________________________________________  13852

i i d ł a t e  M  i  P a ró w
Oluzen jaiatiot l i i r  i  w Mub ? ■-

Przy naszym fabnyczfrym sKładzie różnych towaróty, 
zefirów i płócien — posiadamy własną pracotyaię 
bielizny wszelBiego rodzaju. Wyróżnia się biel zna 
nasza ófeKtownem wykończeniem i szyje się z aaj- 
lepszych materyałów. Modele wiedeńskie. — Chcąc 
dać możność hażd?mu mieć taaią, dobrą i eitKto- 
wną bieliznę, postanowiliśmy sprzedawać takową 
nietylku sklepom, lecz i prywatnym osobom nie 

mniej 3 Kosza},, wysyłając tallże do innych miejscowości, gdzie 
tylko znajduje się pocztowy urząd, po cenach fabrycznych, co sta­
nowi rolnicę 30% w st osunku do cen sprz Jasnych innych sklepów.

<1 K O S Z U L E  M Ę S K IE  lelm e, dzienn? .sportorte*' z  mani ietan.i i z  dobreg , zefiru, kolorow * 
i białe w  n ajm od r‘e> ze  J Jania i pes .czki z  kołnierzykami p o  Mk. 2.95 0 z j  sztukę. TaLieł 
koszu 'e z o ry g ira ‘neg . francuskiego zefiru z  kołnierzykam i p o  Mk. 4.200.

?) K O S Z U L E  N O & N fi mt.skie (m oduę) de!<oito«v»na z  d ob reg o  mużepoLu. a p o  Mup. 3.600
i 5.800 za sątwcąj

3) K A L E  t>NV M ĘSKIE z żyrardow skiej dym ki w e  w szystkich rozm iarach p o  Mkp. 2.203, g v
t n :k w yżsiy  pc .Vtkp. 2.500.

4) K O S Z  LE A iiS K iE  kolorow e, ciankio, tryteotow* dla  każdej pory  raku jystem u  .Jaegera”
p o  Mkp. 2.800. Taki.-.i kalesony p o  Mk 3.53GU

5) K O S Z U L E  D A M S K IE  dzienne i n o c n , zagraniczna ź  k oron iam i i wstawkam i p o  Mkp. 3.200.
6) RfeFOStM Y D A M S K IE  białe, czarne i k oiorow e p o  Mk. 1.703 — za sztukę.
V) S P Ó D N IC Z K I (halki) białe, butystow a z koronkam i po Mk 3.000 i 4.000.
8) C r łu S T E C Z K I  bafi d:t nosa z szwaj arskiej w e łjj j m ęs': e p o  M k. 4.500 i 5.803, dam skie p o

Mkp 3.500 i 4 .500 za tuz'n.
9) S K A R P E T K I M Ę SK iE  w ysokiego gatunku nadzw yczaj trw ałe czarne i k o lorow o pa Mk. 5 0 0

7.003 i 3 OtO z i  tuzin.
10) i  O Ń C Z O -C łlY  D A M SK IE  w e  wszystkich kol rach po Mkp. 8.0 0, 10.000 i 15.0o3 za tuzi...
11) rU ^ riG C iE R A D T A  (2 m etry długości) szerokości naturalnej v j dobrym  gatunku, p o  Mkp

3.200 i 3.5; 0
12) O jBR U SY białe wyższego gatunku na 6 osób  po mk 3.750* 19009 
10] RĘCZN IK I białe wyrób waflowy bardzu trwałe w prrniu po mkp. 8 ’5D.
14) K O Ł N ł RZYK1 piko * c  m ęskie ragraniczne ostatnich fasonów  po n kp. 250 za sztukę.
5 5) U B R A N K A  D Z IE C .N N E  trykotowe kom pletne (spodenki i oluzki) wszystkich kolorów  po 

mkp. 2 500. (P rzy zam ówieniach należy pedać wiek dziecka).
Przy zam ówieniach na koszule męskie prosim y o  podanie n a m e .j  k o łn ierzyk i 
Za przesyłkę i opakowanie dolicza się m kj 800, n iezależnie od sumy zam ów ionej. Zam ów ienia 

wysyłamy natychmiast (nawet bez zada,ku). Zam ów ienia prosim y adresow ać*

stu  b la liłn

warszawa? jasna  a-an
Z  a naszą bieliznę otrzym ujem y codziennie wiele pod iękowań od naszych klijemów. 
Prz jezdnych do W arszawy prosimy o  łaskawe odwiedzanie nas.

U W A G A !  Kupującym u nas dujemy następujące gwarancje 
nieodpowiedniości towaru przyjmujemy takowy 
tern i zwracamy pieniądze w przeUąyu 14 dni.

s

TliilFSfi 2 I M  i 151-28-

w  razie  
z  p o w r o -

\t\m fiiiha Miffl ejjitopfMia

(Mułópolsiia, ofco!£ łiryakjy
Zakład d'a kąp.eli kwaio-węglowych, (gazo­
wych) borowinowych, kipieli rocznych w Po­
pradzie i kąpieli słonecznych pod kiero­

wnictwem lekarza Zakładowe o
Dĵ  EaSesiawa Kwaśaiewskie jo
i na n a  s i e r p i e ń ,  w r z e s ie ń  
i P A Ż d zie rn ih  p aiŁc je  w o ln a . 
P ok o ,e  o d  Mkp. 8S8— 1^03. O b ecn e  utrzy­

m anie SOilO Mkp. cl iennie.

‘ " i m  f ,
J M  :

» n \ “ -

lal
mm ̂

śffiT Stasja kolsjawa I pessta w tnłilscu.
W zakładzie leczy się w chorobzch: krwi, ble-ł 
dnicy, zełzach, przewlekł ch chorobach ż łąd- 
k i i jelit, prcy cbrzmię au wątroby, śledziony, 
w choroLac.. nerwowych, w chor .bach kob’e- 
c -h, nitretyzmu, niedokrewn. i reumatyzmu.
ogłoszenia przyjmują j? 05

i l l i f
o \ v s z e lk ich  w y m ia z a c h  i ka­
żdej i l o  ś c i  dostarcza firm a

L U R K E CM «  6 ‘
9 9 S
W itb ^ T a ^ E , Si&ltłifftiaCcWiSZa f t  

Telefon  61-35 i 231-20.

O d d z ia ł:  K r ó l * w s ^ t a  4 1 *
T elefon  81-06 

A dres telegraficzny: 14721
. W l K W A R "  W a r s  Saw a.

m  fOWOFSWS
fran :uskie i an jjęśsk it o d  
3653 Mk. ^ /ęże  c  12501W1Ł 
Garnitary o d  9650 Mk. — 
R ow ery .Fucha" o r i i  aapss 

częś i d o  tychże p o  ce ra ch  z .H ccych . — T r ;cy k le  
dziecinne. Gum ę d o  w óa  .ów d d  cirnycl K upcom  
innczny rabat, poleca JAN I. fj RC S  ENMANŃ, -•  
)w u w , A k ican d ck a  23. —  w arlta t reprracyjhy. —  
Z a m h v ien a  na prow m cyą uskutecznia si<s natych­
miast. 14397

.MSZCZONÓW" KIE ZAWODZĄ ~m
wwrwtnroŁ«izŁ*łMKiv-gŁ-TjyMlUMŁwirjr:.- i i m i w — aatt— aM — w sm m xaiaM !W K^ r o i a w o a B N w p  i «w  I n i f t a n  amaga u ju lw ĄT ^ iT

H e i i - e i y t c ś ć  pw t.-a ite .W Ą  o p t Ą c o n o
i)Hikłe»i SpśSki k&tk, „Pta**”, uL 5oł oł«_4i
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